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Oddajemy w Wasze ręce specjalne wydanie Ma-
gazynu Panorama Lubelska. 12 września to waż-
ny dla nas dzień. Dzień rozmów o możliwościach 
rozwoju energetyki opartej na OZE. Odnawialne 
źródła z roku na rok mają coraz większy udział 
w mixie energetycznym. Jak jednak przyspieszyć 
dynamikę ich rozwoju, czy legislacja nadąża za 
potrzebami rynku, jakie innowacje pojawiły się 
w branży OZE i czy pojazdy wodorowe staną się 
czymś powszechnym na ulicach naszych miast? 
Czy jesteśmy świadkami rewolucji w branży ener-
getycznej czy jest to jednak naturalna ewolucja? 
Na to i wiele innych pytań odpowiadają 12 wrze-
śnia w Lubelskim Centrum Konferencyjnym na-
ukowcy, prezesi wielkich spółek energetycznych  
i przedstawiciele społeczności energetycznych.  

Życzę Państwu lektury bogatej we wnioski.

Jolanta Maria Kozak
redaktor naczelna
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Panie Marszałku, przygoto-
wywana jest strategia rozwoju 
energetycznego województwa 
lubelskiego. Jakie są jej podsta-
wowe założenia?

Rzeczywiście, od dłuższego czasu 
trwają prace nad dokumentem okre-
ślającym główne kierunki polityki 
energetycznej w województwie lubel-
skim do 2030 roku. Jest to kontynu-
acja tworzenia spójnej wizji rozwoju 
regionu zawartej w Strategii Rozwoju 
Województwa Lubelskiego do 2030 
(SRWL 2030). Został powołany ze-
spół konsultacyjny składający się  
z ekspertów, przedstawicieli pod-
miotów związanych z energetyką, 
reprezentantów sektora nauki, samo-
rządowców, który będzie brał czyn-
ny udział w procesie opracowywania 
dokumentu. Zostaną w nim określo-
ne cele i kierunki działań w zakresie 
rozwoju energetyki, odnawialnych 
źródeł energii, poprawy efektywności 
energetycznej. Uwzględniony zosta-
nie też aspekt społeczno-gospodarczy, 
w tym ubóstwo energetyczne, bezpie-
czeństwo energetyczne oraz możliwo-
ści rozwoju energetyki rozproszonej 
m.in. w oparciu o społeczności ener-
getyczne (klastry, spółdzielnie). Ana-
lizowane będą istniejące potencjały 
rozwoju energetyki w województwie 
z uwzględnieniem źródeł konwencjo-
nalnych w tym również energetyki 
jądrowej. Zdefiniowana zostanie tak-
że rola jednostek samorządu teryto-
rialnego w procesie sprawiedliwej  
i akceptowanej społecznie transfor-
macji energetycznej. Jestem przeko-
nany, że wszystkie te działania pomogą  
w realizacji celu, jakim jest dążenie 
do neutralności klimatycznej naszego 

województwa w perspektywie roku 
2050.

Warto dodać, że transformacja 
energetyczna jest bardzo ważnym 
elementem polityki rozwoju woje-
wództwa lubelskiego, którą określa 

ROZMOWA Z JAROSŁAWEM STAWIARSKIM, 
MARSZAŁKIEM WOJEWÓDZTWA LUBELSKIEGO

(przyjęta w marcu 2021 r.) Strategia 
Rozwoju Województwa Lubelskiego.

W ramach każdego celu wskaza-
nego w Strategii zdefiniowane zo-
stały działania służące przybliżaniu 
regionu do osiągnięcia neutralności 

TRANSFORMACJA 
ENERGETYCZNA TO WAŻNY 
ELEMENT ROZWOJU 
WOJEWÓDZTWA
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klimatycznej. Realizując cele określo-
ne w dokumencie, będziemy przede 
wszystkim: wspierać rozwiązania na 
rzecz zwiększania efektywności ener-
getycznej budynków i infrastruktury 
publicznej oraz ograniczania niskiej 
emisji, zwiększać efektywność ener-
getyczną gospodarstw i produkcję,  
a także wykorzystywać energię pocho-
dzącą ze źródeł odnawialnych. Planu-
jemy działania skutkujące wzrostem 
efektywności energetycznej proce-
sów produkcyjnych, rozwojem nisko-
emisyjnych i zeroemisyjnych mocy 
wytwórczych, jak również bilanso-
wanie obszarów sieci dystrybucyjnej 
poprzez współpracę Operatora Sieci 
Dystrybucyjnej, prosumentów energii 
odnawialnej, klastrów energii, spół-
dzielni energetycznych.

Jednocześnie chcę zaznaczyć, że 
priorytetem Samorządu Wojewódz-
twa Lubelskiego w planowanym pro-
cesie transformacji jest zapewnienie 
bezpieczeństwa energetycznego i cią- 
głości dostaw surowców energetycz-
nych zarówno w wymiarze krajo-
wym, jak też regionalnym i lokalnym.  
W tym kontekście kluczowe znaczenie 
ma przyjęte: ewolucyjne (etapowe), 
nie rewolucyjne podejście do plano-

wania i realizacji działań transforma-
cyjnych, kompleksowy i zintegrowany 
charakter podejmowanych decyzji 
oraz pełne włączenie społeczeństwa w 
proces planowania działań transfor-
macyjnych.

Oczywiście rozwinięcie zapisów 
zawartych w SRWL 2030 w zakresie 
wsparcia i rozwoju sektora energe-
tycznego jest przedmiotem aktualnie 
prowadzonych prac nad przygoto-
wywaniem dokumentu pn. „Polityka 
energetyczna w województwie lubel-
skim w perspektywie 2030”.

Nawet świstaki polubiły wia-
traki. Czy energia z wiatru bę-
dzie stanowić podstawę ener-
gii odnawialnej w naszym 
województwie?

Energia pozyskiwana z wiatru w du- 
żych instalacjach w naszym woje-
wództwie stanowi ok. 42% energii 
elektrycznej ze źródeł odnawialnych, 
pozostałe 52% to instalacje fotowolta-
iczne wykorzystujące promieniowanie 
słoneczne do produkcji energii. Nale-
ży pamiętać, że dane te dotyczą insta-
lacji dużych – powyżej 1 MW mocy 
zainstalowanej i małych – od 50 kW 

do 1 MW mocy zainstalowanej. Dane 
te nie obejmują bardzo dynamicznie 
rozwijającego się sektora mikroinsta-
lacji (do 50 kW mocy zainstalowanej), 
produkujących zieloną energię na po-
trzeby indywidualnych gospodarstw 
domowych, przedsiębiorców i samo-
rządów. 

Począwszy od roku 2019 odnoto-
wujemy intensywny przyrost liczby 
i mocy tych instalacji w kraju – do 
marca 2023 r. zauważono 23-krot-
ny wzrost. Dotyczy to również wo-
jewództwa lubelskiego. Udało się 
istotnie zwiększyć bezpieczeństwo 
energetyczne indywidualnych gospo-
darstw domowych, przedsiębiorców, 
samorządów i gospodarstw rolnych. 
Umożliwiło to właściwe ustawodaw-
stwo oraz uzyskanie dofinansowania 
do tych inwestycji, m.in. ze środków 
Regionalnego Programu Operacyjne-
go Województwa Lubelskiego na lata 
2014-2020, ale także ze środków kra-
jowych w ramach programów „Mój 
prąd”, „Czyste powietrze”, „Agroener-
gia” czy „Energia dla wsi”. 

W energetyce wiatrowej spodziewa-
ne jest zwiększenie zainteresowania 
po wprowadzeniu zmian w ustawie 
z dnia 9 marca 2023 r. Choć sama 
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zasada 10H (10-krotność wysokości 
turbiny), jako sposób wyznaczania 
minimalnej odległości inwestycji, po-
została, to samorządy lokalne będą 
mogły wyznaczyć lokalizację elek-
trowni wiatrowych w ramach proce-
dury zmiany, bądź uchwalenia nowe-
go planu miejscowego oraz określić 
minimalną odległość nie mniejszą niż 
700 metrów. Nowe zasady pozwolą na 
budowę farm wiatrowych w nowych 
lokalizacjach naszego regionu. W us- 
tawie zapisano, że inwestor budujący 
elektrownię wiatrową przeznacza do 
objęcia przez mieszkańców gminy, 
co najmniej 10% mocy zainstalowa-
nej elektrowni wiatrowej stanowiącej 
przedmiot tej inwestycji. Zapewnio-
no w ten sposób lokalnym społecz-
nościom zamieszkującym tereny, na 
których turbiny wiatrowe wytwarzają 
energią elektryczną możliwość real-
nego partycypowania w korzyściach 
płynących z ulokowania siłowni wia-
trowej. 

Co z naszymi surowcami ko-
palnymi i Bogdanką?

W połowie maja spółka ogłosi-
ła kluczowe elementy strategii roz-
woju z perspektywą do 2040 roku. 
Przedstawiona została wizja rozwoju  
w kierunku innowacyjnego koncernu 
multisurowcowego, napędzającego 

zieloną transformację i zabezpieczają-
cego rozwój gospodarczy Lubelszczy-
zny. Jednocześnie warto podkreślić, 
że planowane jest utrzymanie w naj-
bliższych latach wydobycia węgla jako 
podstawowej działalności, z równole-
głym rozwojem w kierunku wykorzy-
stania energii ze źródeł odnawialnych.

Wokół samorządów powsta-
ją klastry energetyczne, nowa 
ustawa o OZE ma zdynamizować 
rozwój spółdzielni energetycz-
nych. Jak Pan ocenia przygoto-
wanie województwa lubelskiego 
do tego typu działań na tle in-
nych województw?

W Sejmie trwają prace nad nowe-
lizacją ustawy o OZE, która ma przy-
spieszyć rozwój spółdzielni energe-
tycznych. Projekt nowych przepisów, 
który został przygotowany przez ze-
spół ekspercki w Ministerstwie Rol-
nictwa i Rozwoju Wsi, przewiduje 
m.in. ułatwienia dla przyłączania do 
sieci nowych źródeł OZE działających 
na rzecz spółdzielni energetycznych,  
a także doprecyzowanie kwestii umów 
zawieranych przez sprzedawcę ener-
gii z poszczególnymi członkami spół-
dzielni energetycznej i operatorem 
systemu dystrybucyjnego. Mówi się 
również o rozszerzeniu terytorialnego 
zakresu działania oraz uproszczeniu 

sprawozdawczości spółdzielni ener-
getycznych.

Województwo Lubelskie jest dobrze 
przygotowane do realizacji takich 
inicjatyw. W naszym regionie funk-
cjonują 3 spółdzielnie energetyczne 
i 12 klastrów, w tym 4 posiadają sta-
tus certyfikowanych klastrów energii. 
Jest to ulokowany w Gminie Wiszni-
ce Klaster Energia Dolina Zielawy, 
jak również unikatowy w skali kraju 
Tomaszowski Klaster Energii, który 
oprócz przedsiębiorstw i instytucji 
naukowo-badawczych zrzesza wszyst-
kie gminy z powiatu tomaszowskie-
go. Certyfikat posiada także Klaster 
Energii Południowe Podlasie - BIO-
-POWER oraz Włodawski Klaster 
Zrównoważonej Energetyki i Odna-
wialnych Źródeł Energii.

Zgodnie z rejestrem prowadzonym 
przez Krajowy Ośrodek Wsparcia Rol-
nictwa (KOWR) w Polsce funkcjonuje 
14 spółdzielni energetycznych, w tym 
3 znajdują się w woj. lubelskim.

Oprócz inicjatyw klastrowych i spół- 
dzielczych nasze samorządy aktyw-
nie poszukują możliwości rozwoju, 
które pozwalałyby na potencjalnie 
jak największe uniezależnienie się od 
zewnętrznych dostaw energii. Przy-
kładem może być Porozumienie Mię-
dzygminne powołane 9 lutego 2023 r. 
w Skierbieszowie, zrzeszające osiem 
gmin leżących na terenie Skierbie-
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szowskiego Parku Krajobrazowego, 
tj. gminy Skierbieszów, Sitno, Stary 
Zamość, Kraśniczyn, Krasnystaw, 
Izbica, Grabowiec i Miączyn. W ra-
mach wspólnych zadań określonych 
w porozumieniu, obok wielu innych, 
pojawia się zagadnienie tzw. samo-
wystarczalności energetycznej gmin. 
Zostały opracowane pierwsze bilanse 
energetyczne dla gminy Skierbieszów,  
w których przeanalizowano zapo-
trzebowanie na energię elektryczną 
gminy i zestawiono z możliwościami 
produkcji energii ze źródeł odnawial-
nych. Przygotowywany jest również 
dokument określający sposoby po-
stępowania samorządu gminy, pro-
wadzące do skutecznej realizacji celu, 
jakim jest zmniejszenie kosztów za-
opatrzenia w energię. Efektem podję-
tych działań będzie poszanowanie dla 
środowiska naturalnego i kreowanie 
wizerunku gminy, która dba o zacho-
wanie swoich walorów ekologicznych. 

W fazie tworzenia jest klaster 
wodorowy, w Świdniku powsta-
je największa w Europie fabryka 
pojazdów wodorowych. Czy wo-
dór staje się naszą wizytówką?

Wiele wskazuje na to, że w najbliż-
szej przyszłości wodór będzie jednym 
z kluczowych paliw transformacji 
energetycznej. Jednym z zadań Sa-
morządu Województwa Lubelskiego 
jest wspieranie przedsiębiorczości 
oraz rozwój innowacyjności w regio-
nie, dlatego chcemy w tych proce-
sach uczestniczyć. Realizując ten cel 
w maju br. podczas 3. edycji Forum 
Gospodarczego – które odbywało się 
w ramach Samorządowego Kongresu 
Trójmorza – zostało podpisane poro-
zumienie o utworzeniu Lubelskiego 
Klastra Wodorowego. Klaster łączy 
przedsiębiorców branży chemicznej 
oraz firm pokrewnych, kooperujących 
z tą branżą na terenie całego kraju ze 
szczególnym uwzględnieniem nasze-
go województwa. Głównym obszarem 
tematycznym działania klastra jest 
produkcja i zagospodarowanie wodo-
ru z wykorzystaniem OZE. Lubelski 
Klaster Wodorowy tworzą Wojewódz-
two Lubelskie, Grupa Azoty Zakłady 
Azotowe „Puławy” S.A., Lubelski Wę-
giel „Bogdanka” S.A. oraz Lubelski 
Park Naukowo-Technologiczny S.A. 
Utworzenie klastra jest odpowiedzią 
na potrzeby współczesnej gospodar-
ki w dążeniu do realizacji polityki 
ochrony środowiska oraz zapewnie-
nia bezpieczeństwa energetycznego 

mieszkańcom województwa i stwo-
rzenia obszaru korzystającego z czy-
stej, przyjaznej dla środowiska ener-
gii. Rozwój tego sektora gospodarki 
jest zarówno szansą, jak i wyzwaniem. 
Dostrzegam duże możliwości dla wo-
jewództwa we wpieraniu tych działań.

W październiku w Lublinie 
rozmawiać będziemy o udziale 
Polski w odbudowie Ukrainy. 
Czy tematy dotyczące współpra-
cy przy odbudowie sektora ener-
getycznego również się pojawią? 
Jeśli tak, to jaka może być rola 
przedsiębiorców z województwa 
lubelskiego?

Tak, 11 października br. zaplano-
wane jest w Lublinie „Forum – Lu-
belski Hub dla odbudowy Ukrainy.” 
Jest to wydarzenie, które ma na celu 
przedstawienie przedsiębiorcom za-
interesowanym udziałem w odbudo-
wie Ukrainy możliwości współpra-
cy w tym obszarze, ze szczególnym 
uwzględnieniem potencjału sektora 
MŚP. W ramach Forum przewidziane 
zostały międzynarodowe spotkania 
B2B, z uwzględnieniem lubelskich 
przedsiębiorców oraz dyskusje m.in. 
o utworzeniu lubelskiego Hubu, za-
angażowaniu biznesu oraz o strategii 
odbudowy Ukrainy. 

Obecnie trwają rozmowy ze współ-
organizatorami oraz partnerami me-
rytorycznymi i już niebawem będzie-
my mogli podać więcej szczegółów. 

Czy jest zainteresowanie 
strony ukraińskiej na tworze-
nie transgranicznych klastrów 
energetycznych?

Jednym z celów strategicznych wo-
jewództwa lubelskiego, określonych  

w SRWL 2030 jest wzmocnienie 
współpracy transgranicznej i mię-
dzyregionalnej poprzez wspieranie 
działań na rzecz budowania dobrosą-
siedzkich relacji, które będą sprzyjały 
kontaktom gospodarczym, kulturo-
wym oraz rozwiązywaniu wspólnych 
problemów w zakresie ochrony środo-
wiska i gospodarki wodnej. Niedawny 
kryzys energetyczny spotęgowany 
skutkami wojny na Ukrainie wyraźnie 
pokazał, że należy zmienić podejście 
do kwestii zapewnienia bezpieczeń-
stwa energetycznego. Kluczowe zna-
czenie ma rozwój rozproszonych źró-
deł energii, w tym bazujących na OZE. 

Głównym celem klastra energii 
jest rozwój energetyki rozproszonej 
na danym terenie, opartej nie tylko  
o odnawialne, ale również konwen-
cjonalne źródła energii, służący po-
prawie bezpieczeństwa energetyczne-
go, poprawie środowiska naturalnego 
i wzmocnieniu lokalnej gospodarki. 
Nasze regiony partnerskie z Ukrainy 
są zainteresowane nawiązywaniem 
współpracy w zakresie energety-
ki, także w formie transgranicznych 
klastrów energii, czego wyrazem są 
składane wnioski do planowanych 
lub realizowanych wspólnie progra-
mów. W ramach szerokiej współpracy 
z ukraińskimi regionami dzielimy się 
doświadczeniami oraz dobrymi prak-
tykami m.in. związanymi z funkcjo-
nowaniem klastrów energetycznych.

Podsumowując naszą rozmowę, 
chciałbym podkreślić, że dla wo-
jewództwa rozwój energetyki ma 
priorytetowe znaczenie i będzie re-
alizowany w celu zapewnienia bezpie-
czeństwa energetycznego regionu po-
przez zwiększenie udziału w krajowej 
produkcji energii.

Rozmawiał Mariusz Trubalski
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Panie Ministrze za nami więk-
sza część roku. Czy prognozo-
wany wolniejszy wzrost PKB 
(0.9%) będzie wymagał zmiany 
budżetu?

Jest miarą odpowiedzialności rzą-
du, aby podejmować z jednej stro-
ny bezpieczne, a z drugiej możliwie 
najpełniejsze działania ochronne  
w ramach możliwości finansowych 
państwa. W 2023 r. wzrost PKB 
wprawdzie się obniży, ale będzie 
to też sprzyjało obniżeniu inflacji.  
W Założeniach do ustawy budżetowej 
na rok 2024 przyjęliśmy, że w 2023 
r. tempo wzrostu PKB wyniesie 0,9% 
(rok do roku), a w 2024 roku wzro-
śnie do 3,0%. Wpływ na to będzie 
miała spadająca inflacja, powrót do 
dodatniej dynamiki płac realnych w 
ujęciu rocznym, polepszenie nastro-
jów konsumentów, a w dłuższej per-
spektywie także przewidywane przez 
rynek niewielkie złagodzenie polityki 
pieniężnej. 

Czy rząd ma receptę na spo-
wolnienie gospodarcze?

Już w II połowie tego roku będzie 
widoczna poprawa aktywności gospo-
darczej, a w IV kwartale tempo wzro-
stu PKB powinno przekroczyć 2% (rok 
do roku). Inflacja w czerwcu obniżyła 
się do 10,8% w ujęciu rocznym, czyli 
nieco bardziej od oczekiwań rynko-
wych. Wciąż utrzymuje się dobra sy-
tuacja na rynku pracy. W czerwcu po 
raz pierwszy od wielu miesięcy odno-
towano dodatnią dynamikę płac real-
nych, a stopa bezrobocia wyniosła na 
koniec czerwca 5%. Realny wzrost wy-
nagrodzeń i niskie bezrobocie będzie 
stymulowało odbudowę popytu kon-
sumpcyjnego. W badaniach nastro-

W 2024 ROKU WZROSNĄ 
INWESTYCJE PUBLICZNE
Rozmowa z Arturem Soboniem, 
sekretarzem stanu w Ministerstwie Finansów

jów konsumentów od kilku miesięcy 
widać wyraźną poprawę. Szczególnie 
dotyczy to wyprzedzającego wskaź-
nika ufności konsumenckiej, który 

przekracza już swoją długookresową 
średnią.

Ożywienie gospodarki w 2024 r. bę-
dzie wspierane przez znaczny wzrost 
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inwestycji publicznych, jak choćby 
zwiększone dostawy sprzętu militar-
nego, oraz wzrost dochodu rozporzą-
dzalnego gospodarstw domowych wy-
nikający z podwyższenia świadczenia 
„500+” do 800 złotych. 

Stabilność finansów publicz-
nych jest priorytetem dla Pana 
resortu. Czy w kontekście zbliża-
jących się wyborów troska o nie 
jest trudniejsza?

Dbanie o przejrzystość i stabilność 
finansów publicznych jest jednym  
z priorytetów nie tylko Ministerstwa 
Finansów, ale całego rządu. Szcze-
gólnie, że od 2020 r. jesteśmy zmu-
szeni funkcjonować w niestabilnym 
otoczeniu makroekonomicznym. Wy-
buch pandemii i wojna na Ukrainie 
przyczyniły się do wzrostu inflacji, 
przerwania łańcuchów dostaw skut-
kujących brakiem materiałów czy pół-
produktów niezbędnych do produkcji 
oraz do rosnących kosztów transportu 
w handlu międzynarodowym. 

Polska gospodarka wykazywa-
ła dotychczas wysoką odporność na 
negatywne szoki zewnętrzne, dzięki 
dobrym fundamentom, adekwatnej 
polityce makroekonomicznej oraz 
wysokiej konkurencyjności polskich 
firm. Potwierdziło się to również  
w 2022 r. po wybuchu wojny w Ukra-
inie. Ogółem w latach 2020-2022 
wzrost gospodarczy w Polsce był jed-
nym z najwyższych w UE. W samym 
2022 r. wyniósł on 5,1%. Lepszy wy-
nik uzyskała jedynie Irlandia. 

Mówiąc o perspektywach rozwoju  
w dłuższym horyzoncie czasowym 
bardzo istotne jest, że Polska pozo-
staje atrakcyjnym miejscem do inwe-
stowania. Potwierdza to m.in. bardzo 
wysoki napływ zagranicznych inwe-
stycji bezpośrednich w latach 2021-
2022. Wyniósł on odpowiednio 5,4% 
PKB i 5,0% PKB, wobec średnio 2,8% 
PKB w latach 2010-2020. Polska jest 
też atrakcyjną lokalizacją dla dużych 
projektów inwestycyjnych. Przykła-
dem są m.in. plany inwestycyjne fir-
my Intel o wartości 4,6 mld USD.

Na świecie coraz częściej mówi 
się o obrocie bezgotówkowym, 
to budzi ogromne obawy spo-
łeczne. Jakie plany ma tym za-
kresie polski rząd?

Polski rząd przyjmuje zrównowa-
żone podejście do rozwoju obu form 
płatności. W Polsce mamy bardzo 

zrównoważoną koegzystencję płatno-
ści gotówkowych i bezgotówkowych. 
Jednocześnie musimy pamiętać, że 
zmieniają się preferencje konsumen-
tów, w zakresie wyboru form płatno-
ści - trendy są bardzo wyraźne i jed-
noznaczne – w ubiegłym roku, po raz 
pierwszy w historii, Polacy wykonali 
więcej transakcji bezgotówkowych, 
niż gotówkowych. Konsumenci, ma-
jąc wybór sami podejmują decyzje 
co do preferowanej przez nich formy 
płatności.

Analizując wskaźniki dotyczące ob-
rotu bezgotówkowego, porównanie 
Polski z innymi krajami Unii Europej-
skiej wypada całkiem dobrze. Spójrz-
my na przykład na liczbę punktów do-
stępu do gotówki - licząc bankomaty 
i usługę cash-back (czyli wypłata go-
tówki, przy okazji robienia zakupów 
w sklepie) jest bardzo duża - mamy  
w Polsce blisko 21 tys. bankomatów, 
ponadto cash back oferuje swoim 
klientom około 252,6 tys. placówek 
handlowych. Ta sieć dostępu do go-
tówki w sklepach jest ponad 10 razy 
większa od sieci bankomatowej i zna-
komicie ją uzupełnia. To są naczynia 
połączone – nowoczesna infrastruk-
tura płatnicza, to również bezpiecz-
niejszy dostęp do płatności gotówko-
wych – nie możemy o tym zapominać.

Widzimy też bardzo duże zainte-
resowanie konsumentów Polskim 
Systemem Płatności BLIK. W kilka 
lat BLIK stał się pierwszym wyborem 
konsumentów w płatnościach za za-
kupy internetowe, co przy dużej kon-
kurencji bankowych „szybkich prze-
lewów” pay-by-link oraz płatności 

kartowych, jest olbrzymim sukcesem. 
Warto również wskazać, że Polska po-
zostaje jednym z najbezpieczniejszych 
krajów w UE pod względem skali 
oszustw z użyciem kart płatniczych.

Także świadczenia społeczne w zde-
cydowanej większości są obsługiwane 
przez naszych obywateli bezgotówko-
wo – i to zarówno przez młodych, jak 
i emerytów – ZUS pokazuje, że ponad 
80% z nich pobiera świadczenia bez-
gotówkowo. KRUS ma podobne sta-
tystyki.

W lipcu w Świdniku powie-
dział Pan, że samorządy dostaną 
w tym roku dodatkowe środki 
na inwestycje. Czy inwestycje 
w zieloną energię będą również 
mogły być finansowane z tych 
środków?

W trosce o stabilne finanse samo-
rządowe, w ostatnich latach wpro-
wadziliśmy zmiany w systemie fi-
nansowania jednostek samorządu 
terytorialnego, które obejmowały 
zarówno rozwiązania systemowe, 
jak i działania doraźne. Dzięki wpro-
wadzonym działaniom doraźnym  
w latach 2021-2022 do samorządów 
trafiło łącznie dodatkowo 25,7 mld 
zł. Dodatkowe środki są znaczącym 
wsparciem finansowym, które mogą 
być wydatkowane przez samorządy 
w sposób elastyczny, zatem także na 
inwestycje w zieloną energię. Państwo 
przekazało również dodatkowe środki 
subwencyjne, a także dodatkowe do-
chody z tytułu udziału we wpływach  
z podatku PIT.
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i samolotów oraz stworzenie mocy 
wytwórczych wodoru odnawialnego 
i niskoemisyjnego w tym instalacji 
obejmujących elektrolizery wraz z in-
frastrukturą towarzyszącą.

Ministerstwo Klimatu i Środowi-
ska przygotowuje krajowe wsparcie 
dla rozwoju rynku wodoru, w postaci 
tzw. kontraktu różnicowego. W jego 
ramach będą przyznawane dopłaty 
do cen wodoru odnawialnego, umoż-
liwiające zarówno dekarbonizację 
polskiego przemysłu, jak i rozwój no-
wych rozwiązań np. transportu napę-
dzanego wodorem odnawialnym.

Już dziś istnieje szereg krajowych 
mechanizmów wsparcia dla rozwo-
ju technologii wodorowych. Są to na 
przykładvogłaszane na bieżąco pro-
gramy Narodowego Centrum Badań 
i Rozwoju, dofinansowujące badania  
i rozwój w obszarze technologii wodo-
rowych, a także programy ogłaszane 
przez Narodowy Fundusz Środowiska 
i Gospodarki Wodnej.

Poza wsparciem krajowym podmio-
ty z województwa lubelskiego mogą 
ubiegać się też o wsparcie ze środ-
ków UE, poprzez m.in.: Instrument 
„Łącząc Europę” – wspierający inwe-
stycje w stacje tankowania wodoru, 
konkursy organizowane przez Clean 
Hydrogen Partnership, czy też Euro-
pejski Bank Wodoru, który wspiera 
rozwój rynku wodoru przez tzw. fixed 
premium, a więc stałą dopłatę do za-
kontraktowanego na 10 lat wodoru 
odnawialnego przez pary producent-
-odbiorca wodoru.

 
W budżecie KPO około 40 % 

środków przeznaczonych jest na 
wsparcie zielonej transformacji. 
Kiedy możemy liczyć na odblo-
kowanie środków?

Spełniliśmy wszystkie kryteria, 
które umożliwiają wypłatę środków 
z Krajowego Planu odbudowy. Jed-
nakże inaczej interpretuje tę sprawę 
Komisja Europejska, dlatego też zde-
cydowaliśmy się przełamać ten impas. 
Minister Szynkowski vel. Sęk skutecz-
nie zadziałał na poziomie europejskim 
i pozostaje już tylko procedura kra-
jowa. Na początku lutego Sejm przy-
jął nowelizację ustawy o Sądzie Naj-
wyższym. Ustawa została pozytywnie 
oceniona przez Komisję Europejską, 
czekamy jedynie na decyzję Trybunału 
Konstytucyjnego w tej sprawie.

Rozmawiała Jolanta M. Kozak

jako jednostki wytwórcze a odrębne 
instalacje. Zmiana ta została wpro-
wadzona na skutek pojawiających się 
głosów z sektora o konieczności stwo-
rzenia oddzielnych unormowań w tym 
zakresie. Należy pamiętać, że zmiana 
w prawie energetycznym stworzyła 
ramy prawne i szereg ułatwień dla 
magazynowania energii elektrycznej 
m.in. poprzez zniesienie podwój-
nych opłat sieciowych, wyłączenie  
z obowiązku posiadania taryfy, zwol-
nienie z opłaty przejściowej, z opła-
ty mocowej czy zwolnienie z obo-
wiązku przedstawiania świadectw 
pochodzenia do umorzenia, w tym  
z OZE.

 
Panie Ministrze lubelskie stawia 

na wodór, w Świdniku powstała 
największa w Europie fabryka po-
jazdów wodorowych, w Puławach 
Klaster Wodorowy, lubelscy na-
ukowcy prowadzą badania nad 
magazynowaniem wodoru. Czy 
lubelskie może liczyć na wsparcie 
w rozwijaniu tego sektora?

W Krajowym Planie Odbudowy 
zostały przewidziane środki w wy-
sokości 800 mln euro na realizację 
trzech ważnych inwestycji z obsza-
ru technologii wodorowych. Jest to 
uruchomienie publicznie dostępnych 
stacji tankowania wodoru wraz z bun-
krowaniem wodoru, opracowanie 
innowacyjnych projektów jednostek 
transportowych zasilanych wodo-
rem, które rozwijają potencjał Polski 
jako dostawcy napędzanych wodorem 
m.in. statków, pociągów, autobusów 

Nie sposób wyobrazić sobie stałe-
go i efektywnego rozwoju bez strate-
gicznych inwestycji, w szczególności 
o charakterze lokalnym. Realizacja 
inwestycji będących w zakresie dzia-
łania samorządów niewątpliwie przy-
czyni się do rozwoju i polepszenia 
warunków życia mieszkańców i pod-
niesienia standardu usług publicz-
nych. W bardzo wielu biedniejszych 
miejscowościach będą mogły powstać 
inwestycje, na które wcześniej nie 
było środków. Istotnym wsparciem 
dla samorządów są też środki z uru-
chomionych w ostatnich latach, pro-
gramów inwestycyjnych kierowanych 
do samorządów, m.in. z Rządowe-
go Funduszu Inwestycji Lokalnych  
(w latach 2020-2021 do JST przeka-
zano ponad 13 mld zł) oraz Rządo-
wego Funduszu Polski Ład: Program 
Inwestycji Strategicznych oferującego 
bezzwrotne i bardzo wysokie dofinan-
sowanie inwestycji lokalnych (w wy-
niku 5 naborów samorządy otrzymają 
środki kwocie 63,4 mld zł). Dodat-
kowo samorządy otrzymają jeszcze  
w tym roku ponad 14 mld zł. 

Jest coraz większe zaintereso-
wanie magazynami energii, brak 
jednak odpowiednich uregulo-
wań prawnych. Czy jest szansa 
na to, że te kosztowne projekty 
przestaną być traktowane jako 
źródło wytwarzania a będą roz-
liczane jako inwestycja stricte 
magazynowa?

Od 3 lipca 2021 r. magazyny ener-
gii elektrycznej nie są traktowane już 
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Zdaniem 44% ankietowanych tran- 
sformacja energetyczna jest istotna 
dla cen energii i stabilności jej do-
staw w przyszłości - wynika z badania 
agencji Yotta przeprowadzonego na 
zlecenie Polskiego Komitetu Energii 
Elektrycznej.

Na pytanie „Kto twoim zdaniem 
powinien finansować w największym 
stopniu transformację energetyczną 
w Polsce” badani w równym stop-
niu wskazali na Polskę (rząd, spół-
ki energetyczne, odbiorców energii) 
oraz Unię Europejską - po 39 proc. 
Co istotne, wyliczenia ekspertów EY 
przedstawione w raporcie „Polska 
ścieżka transformacji energetycznej” 
wskazują, że inwestycje w transfor-
mację rynku energetycznego do 2030 
r. wyniosą nawet 135 mld EUR (600 
mld PLN). Oznacza to konieczność 
wsparcia spółek energetycznych, na 
których spoczywa ciężar transforma-

cji energetycznej Polski. Tylko dzię-
ki dodatkowym funduszom, przede 
wszystkim z Unii Europejskiej, ale też 
przy zaangażowaniu samodzielnie wy-
pracowanych zysków możliwe będzie 
zapełnienie luki inwestycyjnej wyni-
kającej z realizacji przez Polskę celu 
osiągnięcia neutralności klimatycznej.

Polacy odczuwają potrzebę jak naj-
szybszego uniezależnienia od zagra-
nicznych surowców, a tym samym za-
gwarantowania bezpiecznych dostaw 
taniej energii. Natomiast jedynie 1/3 
ankietowanych wskazała, że tempo 
transformacji energetycznej jest wy-
starczające. Oczekiwanie zwiększenia 
intensywności transformacji energe-
tycznej może wynikać wprost z per-
turbacji spowodowanych wojną w 
Ukrainie i wprowadzeniem embarga 
na rosyjskie surowce.

Jak wskazał prezes Rady Zarzą-
dzającej Polskiego Komitetu Energii 

Elektrycznej, prezes GK PGE Woj-
ciech Dąbrowski:

„Transformacja polskiej energetyki 
to jedyny sposób trwałego powstrzy-
mania wzrostu kosztów wytwarzania 
energii poprzez uniezależnienie od 
kosztów surowców energetycznych i 
cen uprawnień do emisji dwutlenku 
węgla. To warunek utrzymania ak-
ceptowalnych cen energii dla polskich 
rodzin i zachowania konkurencyjno-
ści polskiej gospodarki. Polska Grupa 
Energetyczna zainwestuje do 2030 r. 
ponad 75 mld PLN w same farmy foto-
woltaiczne i wiatrowe na lądzie oraz na 
morzu, a także w wymianę źródeł ener-
gii cieplnej”. Badanie zostało zrealizo-
wane w dniach 19-22 maja przez Yotta 
przy współpracy z ogólnopolskim pa-
nelem Ariadna, na reprezentatywnej 
próbie Polaków (1022 wywiady).

Źródło informacji: PKEE

BADANIE OPINII: POLSKA I UE 
POWINNY WIĘCEJ INWESTOWAĆ 
W TRANSFORMACJĘ 
ENERGETYCZNĄ
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WSEI a od niedawna Akade-
mia WSEI, na trwale wpisała się 
w akademicki pejzaż Lublina. 
Proszę przypomnieć jak to się 
zaczęło.

Wniosek o utworzenie szkoły wyż-
szej został przeze mnie złożony w 1999 
roku, kiedy byłam prezesem zarządu 
Fundacji OIC Poland, organem zało-
życielskim jest więc Fundacja. W 2000 
roku otrzymałam zgodę właściwego 
ministra na utworzenie uczelni. Decy-
zja zapadła w październiku, było więc 
za późno na rekrutację i dlatego pierw-
si studenci pojawili się dopiero w paź-
dzierniku 2001 roku. 

Jakie istotne zmiany wynikają 
z przekształcenia WSEI w Aka-
demię WSEI? 

Wyższa Szkoła Ekonomii i Inno-
wacji przez okres 20 lat budowała 
nie tylko środowisko akademickie  
i swój wizerunek ale też ciągle prowa-
dziliśmy projekty badawczo-rozwo-
jowe związane z rynkiem pracy i oto-
czeniem społeczno-gospodarczym. 
Ostatnie 4-5 lat poświęciliśmy na 
tworzenie statusu akademickiego  
i poddaliśmy się ewaluacji w czterech 
dyscyplinach: ekonomii i finansach, 
informatyce, psychologii oraz zdrowiu 
publicznym. Efektem pozytywnym 
zakończyły się trzy dyscypliny. Okres 
ewaluacji obejmował lata 2017-2021 
i otrzymaliśmy następujące kategorie 
naukowe: kategorię A dla informaty-
ki i nauk technicznych, kategorię B + 
w ekonomii i finansach i kategorię B 
w psychologii. Spełniliśmy więc wa-
runki, by przekształcić naszą uczelnię 
w akademię. Nazwy uczelni są zwią-
zane z uprawnieniami naukowymi. 
Pierwszą jest akademia, gdzie trzeba 
mieć kategorię A lub B Plus w dwu 
dyscyplinach naukowych. następnie 

politechnika i uniwersytet. Niestety 
w ostatnich latach Ministerstwo Edu-
kacji i Nauki wprowadziło do ustawy 
Prawo o szkolnictwie wyższym jeszcze 
nazwę akademia nauk stosowanych. 
Stało się to z krzywdą dla tych uczelni, 
które mają uprawnienia akademickie 
związane ze statusem szkoły wyższej. 
Od lat te uprawnienia i te nazwy funk-
cjonowały w polskim prawie, a teraz 
powszechnie jesteśmy myleni. Akade-
mia nauk stosowanych jest szkołą za-
wodową bez uprawnień naukowych, 
np. do nadawania stopni naukowych, 
jak doktor czy doktor habilitowany. 

Akademie nauk stosowanych nie pro-
wadzą też badań naukowych. 

Aktywność Akademii WSEI nie 
ogranicza się tylko do Lublina… 

 Prowadzimy działalność na tere-
nie całego kraju, realizujemy projekty 
badawcze, współpracujemy z inny-
mi szkołami wyższymi, a w ubiegłym 
roku otworzyliśmy filię w Warszawie. 
Na kilku kierunkach prowadzimy 
kształcenie w języku polskim i angiel-
skim. Jesteśmy w pełni przygotowani 
do prowadzenia zajęć wyłącznie w ję-

PARTNERSTWO, JAKOŚĆ, 
ROZWÓJ TO NASZ SUKCES

Rozmowa z Teresą Bogacką,  
Kanclerzem Akademii WSEI
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zyku angielskim na kilku kierunkach: 
informatyka, zarządzanie, pielęgniar-
stwo i ekonomia oraz psychologia.  
W tej chwili dochodzi również fizjo-
terapia. Mamy bardzo duże zainte-
resowanie obcokrajowców studiami 
na kierunku pielęgniarstwo i dlatego 
podjęliśmy decyzję o uruchomieniu 
tego kierunku w Warszawie.

Po przekroczeniu progu Uczel-
ni faktycznie bardzo często sły-
szę język angielski. Jaki procent 
studentów stanowią obcokra-
jowcy?

Mamy około półtora tysiąca studen-
tów na tokach angielskich i dominują 
tu studenci pielęgniarstwa, bo jest to 
około 700 osób. Są to studenci stacjo-
narni więc rzeczywiście najbardziej 
zwracają uwagę. Dużą grupę stano-
wią w ostatnich latach młodzi ludzie 
z Ukrainy, na niektórych tokach stu-
diów jest ich nawet 95%. Ma to oczy-
wiście związek z sytuacją na Ukrainie. 
Uwzględniając, że w Akademii WSEI 
studiuje 9000 studentów to możemy 
powiedzieć, że około 20 % to obcokra-
jowcy. 

Akademia WSEI przykłada 
dużą wagę do współpracy oraz 
praktycznego przygotowania 
studentów. To chyba nie jest po-
wszechne?

Uczelnia została powołana na ba-
zie moich doświadczeń wyniesionych  
z Lubelskiej Szkoły Biznesu i współ-
pracy z uniwersytetami brytyjskimi, 
gdzie komercjalizacja nauki i współ-
praca z biznesem mają długoletnie 
tradycje. Byliśmy chyba w regionie 
jedyną szkołą wyższą, gdzie domino-
wały aspekty praktyki. Z chwilą, gdy 
w 2012 roku zmieniły się przepisy 
prawne dotyczące szkolnictwa wyż-
szego i rozróżniono profil praktyczny 
i profil ogólnoakademicki to my by-
liśmy pierwszą uczelnią, która reali-
zowała profil praktyczny. Większość 
naszych programów kształcenia prze-
mianowaliśmy na profil praktyczny  
i przy wsparciu funduszy europejskich 
wprowadziliśmy najpierw 3-miesięcz-
ne a potem 6-miesięczne praktyki 
zawodowe, tak by nasz absolwent 
wchodził na rynek pracy przygotowa-
ny nie tylko od strony teoretycznej. 
Uczelnie publiczne miały tylko profil 
ogólnoakademicki. Zawsze ogromną 
wagę przywiązywałam do bliskich re-
lacji uczelni z gospodarką, a ponieważ 

sama współpracowałam z pracodaw-
cami również w zakresie zmian spo-
łeczno-gospodarczych po roku 90. to 
dla mnie był to chleb powszedni.

Jesteśmy w zasadzie na finiszu 
rekrutacji. Jakie kierunki w tym 
roku cieszyły się największym 
zainteresowaniem?

Chciałabym jeszcze cofnąć się 2 lata 
wcześniej, kiedy mieliśmy okres niżu 
demograficznego i pandemii, kie-
dy wszystkie uczelnie stanęły przed 
problemem zmniejszającej się liczby 
kandydatów na studia. W 90% studia 
niestacjonarne prowadzą w Lubli-
nie uczelnie prywatne, byliśmy więc 
przygotowani do kształcenia w trak-
cie pandemii. Początkowo mieliśmy 
nieznaczny spadek kandydatów ale 
już 2 lata temu u nas nastąpił wzrost 
liczby chętnych. To było nawet w gra-
nicach 30%. W ubiegłym roku mie-

liśmy kolejny wzrost o około 20%.  
W tym roku notujemy podobne zjawi-
sko. Widać więc, że Akademia WSEI 
zmieniając status ze szkoły wyższej 
zawodowej,  na akademię zyskuje  
i rynek to potwierdza. Nasze starania 
związane z dbałością o studenta i ja-
kość kształcenia znajdują potwierdze-
nie na edukacyjnym rynku. Nie mamy 
dofinansowania z budżetu państwa, 
poza funduszem pomocy materialnej, 
nasi studenci płacą czesne i mimo to 
wybierają Akademię WSEI. Dlacze-
go? Ponad 96% naszych absolwentów 
znajduje zatrudnienie. Widzimy to po 
rejestracji w systemie ELA ZUS-u, po-
nieważ od kilku lat uczelnie mają do-
stęp do takich informacji. A jakie kie-
runki są u nas wiodące? W tym roku 
jest to logistyka, pielęgniarstwo, in-
formatyka, zarządzanie i psychologia. 
Na tym ostatnim kierunku z roku na 
rok zwiększa się liczba kandydatów 
prawie o 100%. Cieszę się, że stajemy 



spodarce, efektywności energetycznej 
przedsiębiorstw, zielonej energii, jak 
i wykorzystania sztucznej inteligencji 
w transporcie.

 Uczelnia to nie jedyna propo-
zycja Akademii WSEI?

Oczywiście nasza oferta to nie tylko 
Akademia WSEI. W tym roku będzie-
my obchodzić jubileusz 10 lecia lice-
ów, których organem założycielskim 
i prowadzącym jest Uczelnia. Akade-
mickie Liceum Mistrzostwa Sporto-
wego to jedyna taka szkoła średnia 
w regionie. Mamy podpisane umowy 
z prawie wszystkimi klubami sporto-
wymi w Lublinie, a uczy się u nas mło-
dzież z całego województwa. W tym 
roku zainteresowanie jest tak duże, że 
mamy 7 pierwszych klas. Do tego roku 
licea utrzymywane były wyłącznie  
z dotacji. W tym roku jednak za zgo-
dą rodziców wprowadziliśmy mini-
malną opłatę, by w większym stopniu 
zabezpieczyć naszym uczniom obozy 
sportowe, wyjścia do kina, teatru, do-
datkowe zajęcia. W naszych liceach 
od września uczyć się będzie ponad 
600 uczniów. To niestety powoduje 
problemy lokalowe. Zwróciliśmy się 
do Prezydenta Miasta Lublin, by mia-
sto wsparło nas lokalowo. Większość 
liceów prywatnych korzysta z lokali 
miejskich, mimo że poza dotacją po-
bierają znacznie wyższe od naszego 
czesne. Poza liceami mamy również 
szkołę doktorską. Wynika to z upraw-
nień nadanych nam jako Akademii. 
Jest duże zainteresowanie studiami 
doktoranckimi, ale wiąże się to ze sty-
pendiami i czekamy na decyzje Mini-
sterstwa. Mamy również studia MBA 
w trzech dziedzinach: dla biznesu, dla 
branży medycznej i dla samorządów. 

się liderem kształcenia na kierunku 
psychologia w Lublinie.

Akademia WSEI do swojej 
oferty wprowadza również kie-
runek związany z „zieloną ener-
gią”....

Wszyscy już dzisiaj wiemy, ze trans-
formacja energetyczna w zakresie 
większego wykorzystania OZE jest 
nieuniknioną przyszłością, w wielu 
aspektach teraźniejszością. Oczywi-
ście ewolucja jest najlepszą drogą 
dokonania tej zmiany i dojścia do wy-
znaczonego celu, jedna wojna w Ukra-
inie spowodowała, że zmiana ta musi 
się dokonać moim zdaniem w formule 
rewolucji. Jest to możliwe, technolo-
gicznie jak najbardziej w dużej mie-
rze jesteśmy do tego gotowi. Większy 
problem widzę w społeczeństwie, któ-
re potrzebuje szerokiej dyskusji i edu-
kacji w tym zakresie. Musimy zmie-
nić swoje przyzwyczajenia i nawyki.  
I tutaj widzę bardzo dużą rolę szkolnic-
twa i na poziomie szkół średnich, ale 
także a może przede wszystkim uczel-
nie wyższych. Jak każda zmiana po-
trzebujemy liderów tej zmiany, ludzi 
świadomych konieczności, widzących 
potencjał, ludzi, którzy będą potrafili 
poprzez tę zmianę zbudować przewa-
gę konkurencyjną naszej gospodarki, 
naszego regionu. To nie tylko osoby  
o wykształceniu technicznym, ale 
głównie przedsiębiorcy, menadże-
rowie firm, osoby w samorządach, ci 
którzy zarządzają i podejmują decyzje 
w zakresie rozwoju i strategii swojej 
organizacji. Stąd wychodząc naprze-
ciw tym potrzebom, nasza uczelnia 
(ale i inne) wprowadza w zakresie 
edukacji komponent wiedzy dotyczą-
cy zrównoważonego rozwoju w go-

Są to pełnowymiarowe studia MBA, 
trwające 4 semestry. Uruchomiliśmy 
również platformę on-line  dla stu-
diów podyplomowych. To tylko część 
naszej oferty. Zapraszam wszyst-
kich zainteresowanych do kontaktu  
z nami. 

Na jakie problemy napotyka 
Pani Kanclerz prowadząc pry-
watną uczelnię?

O problemach w szkolnictwie wyż-
szym i tym średnim również mogę 
mówić wiele w każdej chwili. Całe 
moje życie zawodowe jestem związa-
na z edukacją. Jeśli zaś chodzi o nas to 
naszą największą bolączką jest lokal. 
Chciałabym zwrócić uwagę na fakt,  
z którego sama do niedawna nie zda-
wałam sobie sprawy. Ze statystyk 
prowadzonych przez Urząd Miasta 
Lublin wynika, że jesteśmy na 3 miej-
scu wśród lubelskich uczelni jeśli cho-
dzi o ilość studentów. Pierwszy jest 
oczywiście UMCS, drugi KUL, potem 
Akademia WSEI i dopiero za nami 
Uniwersytet Medyczny, Przyrodniczy  
i Politechnika Lubelska. Proszę jed-
nak zobaczyć jakimi obiektami dyspo-
nują uczelnie publiczne. My nie mamy 
nawet 10%  obiektów najmniejszej  
z nich. Mimo problemów lokalowych 
osiągamy bardzo wysokie noty jeśli 
chodzi o akredytacje czy oceny, któ-
rym poddajemy się, ponieważ wiemy, 
że spełniamy najwyższe standardy. 
Niedawno oceniało nas Europejskie 
Stowarzyszenie Uniwersytetów ze 
Szwajcarii i to nie tylko w zakresie 
procesów kształcenia ale całości funk-
cjonowania uczelni. Jesteśmy jedną  
z sześciu uczelni w Polsce, które po-
siadają taką akredytację, pięć z nich to 
uczelnie publiczne ..Jesteśmy również 
Ambasadorem Innowacji Europej-
skiego Ośrodka Gospodarki. 

Pani Kanclerz, gdyby miała 
Pani jednym zdaniem zachę-
cić do studiowania w Akademii 
WSEI to powiedziałaby Pani…. 

Od ponad 20 lat, od początku funk-
cjonowania uczelni to student był 
podmiotem w procesie kształcenia. 
Bardzo dbamy o jakość  kształcenia 
na naszej uczelni i praktyczną stronę 
kształcenia, tak, by od razu po otrzy-
maniu dyplomu nasz absolwent mógł 
wejść aktywnie na rynek pracy. 

Dziękuję za rozmowę. 
 Jolanta M. Kozak
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Transport zeroemisyjny stał się 
ostatnim czasie istotnym zagad-
nieniem w obszarze ochrony śro-
dowiska jako skuteczne rozwią-
zanie zmniejszenia emisji spalin. 
Jak przedstawia się wiedza spo-
łeczeństwa w tym temacie?

Transport zeroemisyjny mimo co-
raz większej świadomości ludzi, nadal 
nie jest zagadnieniem wystarczają-
co popularnym. Bardzo ważnym ce-
lem jest podniesienie świadomości 
ekologicznej, kształtowanie postaw 
proekologicznych i ukierunkowanie 
społeczeństwa na korzystanie z al-
ternatywnych środków transportu 
sprzyjających ograniczeniu emisji. 
Popularyzacja wiedzy ekologicznej 
dotyczącej transportu nisko i zeroemi-
syjnego jest szczególnie ważna wśród 
dzieci i młodzieży szkolnej. Aktualna 
oferta szkolna dotycząca ekologii jest 
niewystarczająca, w związku z tym 
wprowadzenie szeregu działań w tym 
np. szkoleń, interaktywnych warszta-
tów prowadzonych przez przedstawi-
cieli środowisk eksperckich niewątpli-
wie ją wzbogaci. Dlatego wspieranie 
przedsięwzięć służących ograniczaniu 
i unikaniu emisji liniowej, w szcze-
gólności rozwój transportu zeroemi-
syjnego stanowi jeden z priorytetów 
Wojewódzkiego Funduszu Ochrony 
Środowiska i Gospodarki Wodnej  
w Lublinie. Cel ten został zdefiniowany 
również w Strategii działania WFOSi-
GW w Lublinie na lata 2021-2024.

WFOŚiGW w Lublinie wspie-
ra szereg programów z zakresu 
edukacji w tym temacie. Do kogo 
skierowane są te dziania?

Strategia działania WFOŚiGW w Lu- 
blinie na lata 2021-2024 zawiera sze-

reg programów wspierających rozwój 
tematyki z zakresu transportu nisko  
i zeroemisyjnego. Działania te skiero-
wane są do mieszkańców województwa 
lubelskiego, ze szczególnym uwzględ-
nieniem dzieci i młodzieży szkolnej. 
Podnoszenie poziomu świadomości 
ekologicznej i kształtowanie postaw 
prośrodowiskowych mieszkańców wo-
jewództwa lubelskiego ma kluczowe 
znaczenia do osiągnięcia celów Strate-
gii. Natomiast umiejętna, prowadzona 
od najmłodszych lat edukacja ekolo-
giczna, jest jednym z najistotniejszych 
czynników pozytywnie wpływających 
na aktualny i przyszły stan naszego 
środowiska.

Jakie programy edukacyjne są 
aktualnie realizowane w Lubli-
nie i w województwie?

WFOŚiGW w Lublinie realizuje 
aktualnie przedsięwzięcia z zakresu 
transportu zeroemisyjnego w ramach 
Programu Regionalnego Wsparcia 
Edukacji Ekologicznej. Ich celem jest 
prowadzenie działań promocyjnych i 
edukacyjnych, podniesienie poziomu 
świadomości ekologicznej mieszkań-
ców regionu oraz ukierunkowanie ich 
na korzystanie z alternatywnych środ-
ków transportu sprzyjających ograni-
czeniu emisji. W ramach tego obszaru 
realizowane są cztery projekty: Zarzą-
du Transportu Miejskiego w Lublinie 
pn. „Promocja i edukacja w zakresie 
transportu zeroemisyjnego w celu 
ograniczenia emisji liniowej w komu-
nikacji miejskiej w Lublinie”, Fundacji 
Rozwoju Lubelszczyzny pn. „Transport 
zeroemisyjny – kampania edukacyjna 
skierowana do mieszkańców woje-
wództwa lubelskiego”, Roztoczańskie-
go Parku Narodowego pn. „Wyprawy 
wielkich odkrywców – transport ze-
roemisyjny nowatorskim działaniem 
edukacyjnym w ochronie środowiska” 
oraz Stowarzyszenia Przyjaciół Radia 
Lublin pn. „Zielony Samochód”.

Czy na tę chwilę widać już efek-
ty i zmiany w świadomości spo-
łecznej dzięki tym działaniom, 
czy też jest to proces długofalo-
wy?

Zdecydowanie jest to proces dłu-
gofalowy, natomiast już teraz widać, 
jak bardzo realizowane działania 
edukacyjne w wybranym zakresie są 
potrzebne, aby popularyzacja wiedzy  
w zakresie transportu zeroemisyjne-
go przyniosła konkretne efekty w po-
staci poprawy stanu naszego środo- 
wiska.

Już w tym momencie wiele in-
stytucji jednostek budżetowych 
korzysta z samochodów elek-
trycznych dzięki dofinansowa-
niu z zakresu elektromobilności. 
Dzięki temu instalują także sta-
cje ładownia. Jakie instytucje i w 
jakim zakresie skorzystały z tej 
możliwości?

Z dofinansowania w zakresie elek-
tromobilności, w których głównym ce-
lem był zakup samochodów elektrycz-
nych oraz stacji szybkiego ładowania 
skorzystało w latach 2019 - 2023 kil-
ka instytucji jednostek budżetowych, 
m.in. Wojewódzki Inspektorat Ochro-
ny Środowiska w Lublinie, Komenda 
Wojewódzka Policji w Lublinie, Wo-
jewódzki Inspektorat Ochrony Roślin 
i Nasiennictwa w Lublinie oraz Woje-
wódzki Inspektorat Transportu Dro-
gowego w Lublinie. Łącznie w ciągu 
tych pięciu lat, dzięki naszemu dofi-
nansowaniu udało się zakupić insty-
tucjom i firmom z województwa lubel-
skiego 20 samochodów elektrycznych 
i wybudować 11 stacji ładowania dla 
tych pojazdów. Udzielona przez nas 
pomoc na ten cel wyniosła prawie 2,9 
mln zł. 

Rozmawiał Marcin Jaszak/ 
Kurier Lubelski

EDUKACJA W ZAKRESIE 
TRANSPORTU  
ZEROEMISYJNEGO  
JUŻ PRZYNOSI EFEKTY
Rozmowa z Agnieszką Kruk,  
prezes zarządu Wojewódzkiego 
Funduszu Ochrony Środowiska  
i Gospodarki Wodnej w Lublinie
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Sprawnie działająca infra-
struktura energetyczna to pod-
stawa rozwoju gospodarczego. 
Jak wygląda program reelektry-
fikacji realizowany przez PGE 
Dystrybucja?

Rolą operatora systemu dystrybu-
cyjnego, jakim jest PGE Dystrybu-
cja, jest dostarczanie energii, czy-
li umożliwienie korzystania z sieci 
elektroenergetycznych odbiorcom  
i wytwórcom w sposób zapewniający 
bezpieczną pracę systemu. W spółce 
prowadzone są programy wspierające 
procesy reelektryfikacji – przykładem 
może być odbiorca, który zmieniając 
źródło grzewcze w domu, potrzebuje 
więcej mocy do pracy pompy ciepła, 
a operator systemu zapewnia ener-
gię elektryczną do tego celu. Skala 
takich zobowiązań po stronie PGE 
Dystrybucja powoduje konieczność 
wprowadzenia nowych rozwiązań, 
które pozwolą zaplanować przyszłe 
potrzeby sieci, zidentyfikować obsza-
ry na których mogą powstać problemy  
z praca sieci oraz wdrażać narzędzia 
do rozwiązywania tych problemów. 
Tutaj należy wspomnieć, że o pro-
jekcie LZO, czyli instalacji liczników 
zdalnego odczytu u odbiorców, jak  
i liczników bilansujących w stacjach. 
Te rozwiązania pomogą w podnie-
sieniu poziomu obserwowalności 

sieci szczególnie na poziomie sieci 
niskich napięć, na której pojawia się 
coraz więcej problemów z napięciem 
spowodowanych  brakiem możliwo-
ści równoważenia zapotrzebowania  
z produkcją. Zgodnie z ubiegłoroczną 
nowelizacją przepisów Prawa energe-
tycznego do końca 2028 roku Ope-
ratorzy Systemów Dystrybucyjnych 
mają obowiązek wymienić u 80% 
Odbiorców urządzenia pomiarowe na 
Liczniki Zdalnego Odczytu. PGE Dys-
trybucja do 2030 roku planuje ich wy-
mianę u wszystkich swoich Klientów. 
W najbliższych latach przed Spółką 

stoi wiele wyzwań. Związane są one  
w głównej mierze z transformacją 
energetyczną. Jednym z najważniej-
szych jest Program kablowania sieci 
średniego napięcia, czyli wymiana 
linii napowietrznych na kable zako-
pane w ziemi. Takie rozwiązanie po-
zawala znacznie poprawić jakość zasi-
lania w danym regionie. Technologia 
ta sprawdza się zwłaszcza w trudno 
dostępnym, zalesionym terenie, gdzie 
usuwanie awarii linii napowietrz-
nych jest szczególnie uciążliwe i cza-
sochłonne, a bezpośrednie narażenie 
na warunki atmosferyczne powoduje 

Rozmowa z Jarosławem Kwaskiem,  
prezesem zarządu PGE Dystrybcja

MUSIMY ZWIĘKSZYĆ  
ŚWIADOMOŚĆ UŻYTKOWNIKÓW 
NA RYNKU ENERGII
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nia z tego programu będą podstawą 
do rozpoczęcia instalacji podobnych 
urządzeń we wszystkich miejscach 
sieci gdzie występują tego rodzaju 
problemy.

Panie Prezesie nie tylko świ-
staki polubiły wiatraki a OZE 
zajmuje coraz większą część 
mixu energetycznego. Czy jest 
szansa na szybkie wdrożenie 
tzw. cable pooling? 

Cable pooling umożliwia współdzie-
lenie jednego łącza dwóm uzupełnia-
jącym się instalacjom, czyli np. farma 
wiatrowa uzupełniona o instalację fo-
towoltaiczną. Jego zastosowanie jest 
jednoznaczne ze zniesieniem wymo-
gu, by moc przyłączeniowa była równa 
mocy źródła wytwórczego. Oznacza to, 
że wielkość mocy OZE, a także maga-
zynu energii nie byłaby już ogranicza-
na przez operatorów sieci. Inwestor 
będzie mógł np. dostać warunki przy-
łączenia na źródło o mocy 5 MW lub 
większe przy mocy przyłączeniowej  
1 MW. Głównym ograniczeniem ze 
strony operatora byłby natomiast wy-
móg, by chwilowa produkcja z podłą-
czonego źródła nie przekraczała mocy 
z umowy przyłączeniowej. Z pewno-
ścią jest szansa na szybkie wprowa-
dzenie cable pooling, przy założeniu, 
że rynek będzie zainteresowany taki-
mi rozwiązaniami. Realizacja projektu 
wiąże się z koniecznością wypracowa-
nia zasad umożliwiających bezpieczne 
i efektywne korzystanie z cable po-
oling tak, by rozwiązanie to przynosiło 
korzyści dla odbiorców i wytwórców. 

Rozmawiał Mariusz Trubalski

liczne uszkodzenia. Na realizację pro-
gramu planujemy przeznaczyć ponad 
3,4 mld zł, a na obszarze samej Lu-
belszczyzny ok. 340 mln zł do końca 
2023 roku.

Spółdzielnie energetyczne oraz 
właściciele OZE oczekują uła-
twień w niskokosztowym prze-
syle energii do odbiorców lub za-
kładów. Jakie propozycje w tym 
zakresie ma PGE Dystrybucja? 

Społeczności energetyczne to pod-
mioty zbiorowe, takie jak chociażby 
klastry energii, czy spółdzielnie ener-
getyczne, które organizują się w celu 
wytwarzania energii elektrycznej na 
własne oraz inne potrzeby (np. maga-
zynowanie, odsprzedaż, itp.). Zwięk-
szenie świadomości i aktywności 
użytkowników systemu na rynku ener-
getycznym, w tym podejmowanie lo-
kalnych inicjatyw w celu zaspokajania 
potrzeb energetycznych oraz lepszego 
wykorzystania energii wytwarzanej ze 
źródeł odnawialnych to jeden z głów-
nych trendów rozwoju sektora ener-
getycznego. Sam fakt prowadzenia 
przez lokalne społeczności aktywno-
ści na ściśle określonych małych ob-
szarach, powoduje zużywanie energii 
elektrycznej blisko źródła jej wytwa-
rzania, co ogranicza koszty związane  
z jej dystrybucją. Niemniej jednak 
oczekiwania związane z niskokoszto-
wym przesyłem nie są jedynie zależ-
ne od operatora. Należy pamiętać, że 
zgodnie z obowiązującym systemem 
kalkulacji stawek i opłat za dystrybu-
cję i przesył, wszyscy użytkownicy bio-
rą udział w kształtowaniu ich kosztów, 
niezależnie od tego czy są członkami 
wspólnot energetycznych czy też nie, 
zasady są jednakowe dla wszystkich, 
nie dyskryminujące pojedynczych od-
biorców. Niezależnie jednak od tego 
jak są te stawki kształtowane dla kla-
strów czy społeczności,  angażowa-
nie się odbiorców zbiorowych wokół 
instalacji PV czy magazynów energii 
przynosi zmniejszenie opłat za przesył 
ponieważ energia jest konsumowana 
blisko jej źródła zużycia.

Zmiany klimatyczne, wyso-
kie temperatury, wichury wy-
magają zmian w sieciach dys-
trybucyjnych. Czy wyłącznie 
okablowanie podziemne jest tu 
rozwiązaniem?

W przypadku gwałtownych zjawisk 
atmosferycznych takich jak burze, czy 

silny wiatr dochodzić może do uszko-
dzenia sieci elektroenergetycznej. 
Konsekwentna realizacja programu 
kablowania przez PGE Dystrybucja 
przynosi zdecydowaną poprawę po-
ziomu bezpieczeństwa nieprzerwa-
nych dostaw energii elektrycznej do 
naszych odbiorców. Na pracę sieci 
wpływ mają również wysokie tem-
peratury oraz duże nasłonecznienie  
w okresach letnich. Znaczny przyrost 
liczby prosumentów oraz wytwórców 
energii elektrycznej z OZE powoduje 
konieczność poszukiwania rozwiązań, 
które usprawnią przepływ energii 
elektrycznej do każdego. W PGE Dys-
trybucja w ubiegłym roku rozpoczęli-
śmy projekt pod nazwą „Model pracy 
i rozwoju sieci z wykorzystaniem roz-
proszonych źródeł energii”. Zgodnie 
z założeniami efektem docelowym 
wdrożenia Modelu będzie aktywne 
zarządzanie systemem dystrybucyj-
nym w zakresie infrastruktury sie-
ciowej oraz potencjału użytkowników 
systemu, na płaszczyźnie technicznej 
i organizacyjnej. W tym celu wyko-
rzystany będzie potencjał rozproszo-
nych źródeł energii, prowadzący do 
zwiększenia możliwości integracji  
i wykorzystania możliwości tych źró-
deł oraz poprawy uwarunkowań pra-
cy i planowania rozwoju sieci. Ponad-
to w spółce rozpoczęty został projekt 
instalacji dodatkowych elementów 
sieci, które będą wsparciem dla pra-
cy sieci między innymi w momentach 
występowania problemów z napię-
ciem wywołanych pracą instalacji PV. 
Są to regulatory napięcia, synchroni-
zatory, transformatory umożliwiające 
automatyczną regulację napięcia czy 
zasobniki nasłupowe. Doświadcze-

Rozmowa z Jarosławem Kwaskiem,  
prezesem zarządu PGE Dystrybcja



Zacznijmy od czegoś co jest 
bardzo istotne z punktu widze-
nia naszego regionu.  Grupa 
Azoty Puławy została koordyna-
torem Lubelskiego Klastra Wo-
dorowego oraz przystąpiła do 
Lubelskiego Klastra Gospodarki 
Obiegu Zamkniętego. Jaką rolę 
widzi Pan dla kierowanej przez 
Pana Spółki, jako lidera klastra 
wodorowego?

Strategiczną, ponieważ rocznie 
produkujemy około 240 tysięcy ton 
wodoru, co czyni nas jednym z jego 
czołowych producentów w kraju. Ob-
jęcie funkcji koordynatora było dla 
nas czymś naturalnym, szczególnie że 
formuła klastra idealnie wpisuje się w 
strategię Grupy Azoty. Jednocześnie 
udział w inicjatywie podjętej przez 
Urząd Marszałkowski powoduje, że 
Grupa Azoty Puławy może mieć re-
alny wpływ na kształtowanie gospo-
darki wodorowej w regionie. Daje to 
również szansę pozyskania nowych 
inwestorów ze względu na funkcjono-

wanie Specjalnej Strefy Ekonomicz-
nej na terenie naszej Spółki, czy też 
implementacji technologii opracowa-
nych przez członków Klastra w zakre-
sie wytwarzania wodoru z OZE. 

Otwierają się również nowe ścieżki 
umożliwiające pozyskanie zewnętrz-
nego wsparcia finansowego z progra-

mów unijnych, czy też krajowych de-
dykowanych tego typu organizacjom. 
Dla nas to bardzo ważne, że taka ini-
cjatywa ma miejsce w województwie 
lubelskim, ponieważ tu jest nasza sie-
dziba. Zależy nam przede wszystkim 
na rozwijaniu technologii „zielonego 
wodoru”, którego produkcja oparta 

Rozmowa z Marcinem 
Kowalczykiem, 
prezesem zarządu 
Grupy Azoty 
„Zakładów Azotowych” 
Puławy S.A.

WODÓR PIERWIASTKIEM 
PRZYSZŁOŚCI
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aby jej wpływ na otoczenie był 
jak najmniejszy?

Jesteśmy bardzo aktywni na tym 
polu. Prowadzimy szereg inwestycji 
mających na celu obniżenie emisyjno-
ści. W tej chwili głównym projektem, 
który realizujemy jest blok energe-
tyczny. Nasza nowa inwestycja, której 
realizacja powoli dobiega końca, bę-
dzie posiadała wyższą sprawność niż 
obecne instalacje, które zapewniają 
nam energię oraz, co istotne, będzie 
emitowała o wiele mniejsze ilości 
szkodliwych substancji do otoczenia. 
Jako fabryka potrzebujemy około 400 
ton na godzinę pary technologicznej. 
Bez stabilnego dostawcy węgla czy 
gazu nasza praca byłaby absolutnie 
niemożliwa. Nie zatrzymujemy się  
i cały czas szukamy także rozwiązań  
w kierunku obniżenia emisji CO2. 

Chcielibyśmy również w dalszym 
ciągu wykorzystywać dwutlenek wę-
gla, nie emitując go do środowiska, 
ale zamieniając go na nasze produk-
ty handlowe. Produkujemy Coolant 
czyli tak zwany suchy lód oraz ciekły 
dwutlenek węgla o nazwie handlowej 
Onecon. Obie formy CO2 są wyko-
rzystywane przez branżę spożywczą, 
zarówno w transporcie gotowych pro-
duktów, jak i w produkcji, w szczegól-
ności przez branżę browarniczą, czy 
też napojów gazowanych.

Jednocześnie stale dostosowuje-
my nasze instalacje do wymagają-
cych i restrykcyjnych europejskich 
przepisów dot. ochrony środowiska. 
Przykładem tego może być rozpoczę-
ta niedawno modernizacja Instalacji 
Odsiarczania Spalin, której głównym 
celem jest ograniczenie emisji tlen-
ków siarki, amoniaku oraz pyłów po-
wstających podczas spalania węgla  
w elektrociepłowni. 

jest na odnawialnych źródłach ener-
gii. Misją Klastra jest stworzenie sta-
łej sieci współpracy opartej na trans-
ferze wiedzy, technologii i rozwiązań 
innowacyjnych. Liczę, że nasze prace 
oraz synergia w ramach klastra, przy-
niosą ciekawe rozwiązania w zakresie 
wykorzystywania wodoru i wpłyną 
skutecznie na obniżenie emisyjności 
w przemyśle nawozowo-chemicznym.

Należy pamiętać, że zgodnie z Dy-
rektywą Parlamentu Europejskiego 
będziemy zobowiązani jako przedsię-
biorcy do liczenia śladu węglowego, 
a produkty wytworzone z udziałem 
zielonego wodoru czy amoniaku będą 
bardziej pożądane przez rynek.

Rola lidera klastra wodorowego 
to jedno, ale nasz udział w klastrze 
dotyczącym gospodarki obiegu za-
mkniętego jest dla nas również bar-
dzo istotny. Stwarza potencjał m.in. 
do pozyskania gotowych technologii 
lub wypracowania nowych w obszarze 
zagospodarowania strumieni odpado-
wych w Spółce. 

Puławy jako producent wodo-
ru są w czołówce w kraju, to już 
ustaliliśmy. W związku z tym 
jaką rolę Pana zdaniem może 
odegrać puławska Spółka w nad-
chodzącej „rewolucji wodoro-
wej”?

Biorąc pod uwagę posiadaną in-
frastrukturę, naszą wiedzę i ponad 
50-letnie doświadczenie w produkcji 
tego związku, możemy być jednym  
z liderów gospodarki wodorowej  
w naszym kraju. Widzę ogromny po-
tencjał związany z dostawami tego 
paliwa do powstających stacji tanko-
wania wodoru. Możemy stać się lokal-
nym hubem i dystrybuować wodór do 
klientów szczególnie z woj. lubelskie-
go. Chcemy budować przewagę kon-
kurencyjną właśnie na tym, że pier-
wiastek ten wydaje się trudny i drogi 
w transporcie lądowym, szczególnie 
na dalekie odległości. Już teraz samo-
rządy zakontraktowały zakupy ponad 
100 autobusów wodorowych, które 
będą potrzebowały paliwa, a znaczna 
ich liczba będzie jeździła po drogach 
naszego województwa. Dodatkowo 
homologacje otrzymują kolejne lo-
komotywy napędzane wodorem, dla 
których do przemieszczania się zbęd-
na jest sieć trakcyjna. Jesteśmy zmo-
bilizowani, by o ten rynek dostaw wo-
doru zawalczyć.

Rozważamy również inne kierun-
ki, które mogą pozytywnie wpłynąć 

na naszą działalność i dalsze obni-
żanie emisyjności.  Jedna z koncep-
cji dotyczy produkcji tak zwanego 
„niebieskiego wodoru”, czyli wodoru  
produkowanego w oparciu o gaz 
ziemny w połączeniu z wychwytywa-
niem i magazynowaniem geologicz-
nym CO2. 

Ponadto spółka realizuje strategię 
Grupy Kapitałowej na lata 2021 – 
2030, której celem jest transformacja 
klimatyczno-energetyczna i stanowi 
krok w dążeniu do uzyskania „zero-
emisyjności”, a jednym z jej filarów 
jest projekt korporacyjny Grupy Azo-
ty pod nazwą „Zielone Azoty”. To nie 
jest slogan, to są realne działania.

A jak wygląda kwestia pro-
dukowania przez Grupę Azoty 
Puławy tzw. „zielonej energii”, 
której udział w ogólnym bilan-
sie energetycznym z roku na rok 
jest co raz większy?

Myśląc o rozwoju przedsiębiorstwa 
i utrzymaniu jego czołowej pozycji na 
rynku, trzeba obecnie myśleć o inwe-
stowaniu w OZE. Od transformacji 
energetycznej nie ma ucieczki i my jej 
także nie szukamy. Wychodzi naprze-
ciw wyzwaniom. W przypadku tak 
energochłonnej działalności jaką pro-
wadzimy w Puławach nie jest to pro-
ste, ale jest możliwe, a co za tym idzie 
w naszych planach zakładamy bu-
dowę farm fotowoltaicznych o mocy 
około 20 MW. Jednocześnie bierzemy 
pod uwagę postawienie farmy wiatro-
wej o zbliżonej mocy.

Zielony wodór oraz inwestycje 
z nim związane to przyszłość, 
która gwarantuje jeszcze więk-
szą dbałość o otaczające nas śro-
dowisko. Natomiast jakie inne 
działania podejmuje Spółka, tak 
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Czy po liberalizacji ustawy od-
ległościowej widać większy ruch 
w energetyce wiatrowej?

W sektorze lądowym rzeczywiście 
doszło do przełomowego zastąpienia 
niesławnej zasady 10h, obowiązującej 
od 2016 r., nową normą odległościo-
wą z limitem 700m. Po 7 latach cał-
kowitej blokady branża wiatrowa ma 
możliwość rozwoju choć części pro-
jektów, które są objęte MPZP i nowe 
inwestycje będą mogły powstawać. 
Firmy już ruszyły w teren, aby reali-
zować nowe projekty. Zmiana przepi-
sów naturalnie zwiększyła ruch w tej 
branży, jednak naszym zdaniem pol-
ska gospodarka powinna wykazywać 
jeszcze większą intensyfikację działań 
w zakresie rozwoju energetyki wiatro-
wej, jednak ta nadal jest ograniczana 
obowiązującym prawem.  

Jak Pan widzi szanse na wdro-
żenie tzw. cable pooling ?

Biorąc pod uwagę rosnące zapo-
trzebowanie na zieloną energię, co-
raz mocniej wybrzmiewa problem 
rosnących ograniczeń, które dotyczą 
warunków przyłączenia do sieci ko-
lejnych projektów. Rozwiązaniem 
jest właśnie tzw. cable pooling – idea 
współdzielenia infrastruktury ener-

getycznej pomiędzy farmy wiatrowe 
i słoneczne. To duży skok dla rozwo-
ju OZE w Polsce, co przełoży się na 
znaczące zwiększenie bezpieczeństwa 
energetycznego kraju. Przyspieszy 
też inwestycje w nowe źródła, któ-
re uzupełnią dotychczas istniejące, 
a na poziomie lokalnym zapewni 

odpowiednią podaż zielonej energii 
dla miejscowego przemysłu. To roz-
wiązanie sprawdza się już w Danii  
i Holandii, teraz może przynieść ko-
rzyści także w Polsce. Przepisy o ca-
ble poolingu zostały dodane niedaw-
no do najnowszego projektu ustawy  
o OZE. 

Janusz Gajowiecki,
prezes zarządu Polskiego 
Stowarzyszenia 
Energetyki Wiatrowej

PROJEKTY WIATROWE 
SZANSĄ DLA LOKALNYCH 
SPOŁECZNOŚCI
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pozwalają zaoszczędzić na zakupach 
energii elektrycznej wykorzystując 
do jej produkcji własne odnawialne 
źródło energii. Nowelizacja Prawa 
energetycznego umożliwia wyda-
wanie przez operatorów systemów 
elektroenergetycznych poleceń ogra-
niczenia pracy lub wyłączenia jedno-
stek wytwórczych w postaci instalacji 
fotowoltaicznych i elektrowni wia-
trowych. Zastosowanie magazynów 
energii pozwoliłoby na przyłączenie 
tych instalacji, mimo okresowego 
występowania ryzyka przeciążeń. To 
z kolei przełoży się na zmniejszenie 
liczby wydawanych odmów przyłą-
czenia do sieci. Ważnym elementem 
jest również wprowadzenie usług ela-
styczności świadczonych przez użyt-
kowników systemu. Magazyny ener-
gii stanowią doskonałe narzędzie do 
świadczenia usług elastyczności.

Czy województwo lubelskie ma 
szanse na większą dynamikę in-
westycji wiatrowych?

Województwo lubelskie posiada 
jedne z najlepszych warunków wietrz-
nych w Polsce. Oznacza to ogrom-
ny potencjał dla nowych projektów 
wiatrowych. To ogromna szansa dla 
lokalnych samorządów oraz społe-
czeństw. Gminy mogą liczyć na wpły-
wy z podatku od nieruchomości. Są 
to często środki przeznaczane jako 
wkład własny podczas ubiegania się o 
środki unijne do realizacji inwestycji 
ważnych dla lokalnych społeczności, 
tj. kanalizacje, drogi, środki kultury 
czy szkolnictwa. Realizacja projektów 
wiatrowych to dobry kierunek dla za-
pewnienia bezpieczeństwa lokalnego 
oraz ogólnokrajowego.

Rozmawiał Mariusz Trubalski

Mam wrażenie, że ostatnio 
polską energetykę wiatrową 
zdominowały projekty offshoro-
we....

Rzeczywiście pierwsze projekty of-
fshorowe w Polsce budzą duże zain-
teresowanie, zarówno inwestorów jak  
i mediów, dlatego jest to głośny te-
mat i nic w tym dziwnego. Pomimo, 
że Polska nie wytwarza jeszcze energii 
z morskich farm wiatrowych to jest 
to jeden z większych i ważniejszych 
projektów w polskiej gospodarce. 
Do tej pory udało się ustalić ambitne 
cele dla morskich farm wiatrowych 
w PEP2040, uchwalić plan zagospo-
darowania obszarów morskich czy 
uchwalić dedykowaną ustawę promu-
jącą wytwarzanie energii elektrycznej 
z morskich farm. Zostało przyznane 
także wsparcie dla 7 projektów I fazy 
o łącznej mocy 5,9 GW oraz przepro-
wadzone zostało 11 postepowań roz-
strzygających dla projektów II fazy 
o łącznej mocy 5,8 GW. To milowe 
kroki w kierunku rozwoju energetyki 
wiatrowej na morzu w Polsce. 

Jak Pan ocenia zainteresowa-
nie międzynarodowych koncer-
nów inwestowaniem w energe-
tykę wiatrową w Polsce?

Projekty wiatrowe w Polsce przy-
ciągają wiele zagranicznych firm, 
szczególnie projekty morskich farm 
wiatrowych ze względu na doskona-
łe warunki wietrze na wodach Morza 
Bałtyckiego. Nasze morze ma bardzo 
dobre warunki wietrzne i lokalizacyj-
ne, a do tego stosunkowo płytkie wody 
(Bałtyk jest najpłytszym morzem na 
świecie, jego średnia głębokość to 
około 55m). Polska posiada jeden  
z największych potencjałów w Regio-

nie Morza Bałtyckiego i ma szansę stać 
się liderem sektora morskiej energety-
ki wiatrowej w tym regionie. Nie zapo-
minajmy jednak, że pomimo dużego 
zainteresowania międzynarodowych 
podmiotów, rozwój morskich elek-
trowni wiatrowych stanowi szansę dla 
rozwoju lokalnego łańcucha dostaw 
oraz budowy nowego, innowacyjnego 
sektora gospodarki w naszym kraju. 
Realizacja potencjału MEW pozwoli 
na powstanie i utrzymanie tysięcy in-
nowacyjnych, dobrze płatnych miejsc. 

Jak magazynować energię z wia- 
tru?

Zmienność występowania wiatru 
oraz okresowość zapotrzebowania na 
energię elektryczną powodują, że ist-
nieje konieczność prowadzenia badań 
nad efektywnym magazynowaniem 
energii elektrycznej Warto zaznaczyć, 
że magazynowanie energii z odna-
wialnych źródeł energii ma sens tyl-
ko wtedy, gdy wytwarzamy nadmiar 
tej energii. Przy obecnym stanie pol-
skiego miksu energetycznego, musi-
my mocno zweryfikować udział OZE  
w stosunku do konwencjonalnych źró-
deł energii tj. węgla, który nadal jest 
głównym źródłem energii w Polsce. 
Inwestycje w magazyny dodatkowo 
zdynamizują rynek zielonej energii.

Czy jest szansa, by polskie 
ustawodawstwo odpowiedziało 
na popyt w zakresie inwestycji  
w magazyny energii?

Dzięki wykorzystaniu magazynów 
energii możemy zabezpieczyć funk-
cjonowanie sieci elektroenergetycz-
nej, a także ograniczyć niestabilny 
charakteru odnawialnych źródeł 
energii. Co więcej, magazyny energii 
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Dlaczego dużą część swojej 
działalności w Polsce OX2 pro-
wadzi właśnie na Lubelszczyź-
nie? 

Lubelskie i cała wschodnia ścia-
na Polski są dla nas priorytetem in-
westycyjnym. W najbliższych latach 
chcemy tu rozwinąć projekty o łącznej 
mocy zainstalowanej przekraczającej 
kilkaset megawatów. 

Na nasze zainteresowanie Lubel-
szczyną składa się wiele czynników. 
Pierwszy to oczywiście znakomite wa-
runki wietrzne oraz słoneczne, które 
muszą być podstawą decyzji inwesty-
cyjnych. Kolejnym z czynników jest 
otwartość lokalnych władz na każdym 
z poziomów - gminy, powiatu czy wo-
jewództwa. Wszędzie tam możemy 
prowadzić otwarty dialog, który przy 
liczbie procedur, które musi przejść 
inwestor, jest czymś nie do przecenie-
nia. 

Ważną kwestią jest także otoczenie 
biznesowe i klimat dla rozwoju OZE. 
Główny pracodawca regionu i filar 
rozwoju Lubelszczyzny - Lubelski Wę-
giel Bogdanka - w ogłoszonej przed 

ODNAWIALNE ŹRÓDŁA BĘDĄ 
KOŁEM ZAMACHOWYM 
ROZWOJU LUBELSZCZYZNY 
Rozmowa 
z Katarzyną Suchcicką, 
dyrektorem generalnym 
OX2 w Polsce
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projektów. Są przestrzenią do współ-
działania samorządów, jednostek na-
uki i biznesu. 

Lokalnie bardzo ciekawą inicja-
tywą jest Łęczyński Klaster Energe-
tyczny. Ważne jednak, by w takich 
organizmach, oprócz kompetencji 
samorządowych i naukowych, sku-
piać także kompetencje technologicz-
ne, inwestorskie oraz zasoby kapi- 
tałowe. 

Dzięki takiemu miksowi zasobów 
i kompetencji klastry energetyczne 
będą wydolne i skuteczne w rozwoju 
OZE. My jako OX2 jesteśmy i chcemy 
być liderem zmian w miksie ener-
getycznym Lubelszczyzny stawiając 
na dobrą współpracę z wieloma pod-
miotami samorządowymi i bizneso- 
wymi. 

Chcemy wykorzystać nasze globalne 
doświadczenia do rozwoju wojewódz-
twa. Bo należy pamiętać, że rozwój 
OZE to wzmocnienie budżetów lokal-
nych samorządów, nowe inwestycje 
w infrastrukturę i tania energia dla 
mieszańców oraz lokalnych przedsię-
biorstw.

Rozmawiała Joanna Kowalska

kilkoma miesiącami strategii pokazał, 
że zielony zwrot województwa to nie 
tylko słowa, ale już konkretny plan 
do realizacji w oparciu o strategiczne  
i biznesowe przesłanki. 

To wszystko składa się aktywność 
OX2 w regionie, która w najbliższych 
latach przyniesie społeczeństwu, sa-
morządom i lokalnemu biznesowi 
czystą, tanią energię oraz jej niezagro-
żone dostawy. Jestem przekonana, 
że przy tak sprzyjających warunkach 
OZE będą kołem zamachowym roz-
woju województwa. 

Jakie są w Pani ocenie naj-
ważniejsze bariery rozwoju OZE  
w regionie? 

Na szczęście z każdym rokiem ba-
rier jest coraz mniej. W kilku ostat-
nich latach powoli znikają. Główna 
wynika z legislacji, czyli ustawy 10 
h. Rząd wprowadzając liberalizację 
tych przepisów otworzył nowe prze-
strzenie do inwestycji. Choć zarówno 
inwestorzy, jak i urzędnicy wiedzą, że 
by osiągnąć cele klimatyczne oraz roz-
winąć OZE w Polsce legislacja będzie 
musiała nadal się zmieniać. Mówię 
tu zarówno o uproszczeniu procedur  

i ścieżek decyzyjnych, jak i uwalnia-
niu kolejnych terenów pod inwestycje 
w wiatr czy słońce. 

Wszystko to musi dziać się z posza-
nowaniem mieszkańców w obszarze 
planowania i realizacji inwestycji. Ba-
dania akceptacji społecznej dla budo-
wy wiatraków prowadzone przez In-
stytut Staszica w powiecie kraśnickim 
pokazały, że jeśli inwestor dba o ko-
munikację swoich działań, współpra-
cuje z lokalną społecznością i samo-
rządem, słowem - postępuje jak dobry 
sąsiad – zwiększa się akceptacja spo-
łeczna dla inwestcji OZE.  Badania te 
wykazały, że zdecydowana większość 
społeczeństwa jest za rozwojem OZE 
w regionie. Wpłynęła na to zwiększo-
na edukacja w tym zakresie, wojna  
w Ukrainie, która pokazała, że OZE są 
najbardziej niezależnymi od geopo-
lityki źródłami oraz ceny energii, na 
obniżenie których może wpłynąć tyl-
ko rozwój odnawialnych źródeł. 

Czy klastry energii będą moto-
rem napędzającym zmiany mik-
su energetycznego? 

Klastry są znakomitym forum 
współpracy dla rozwoju tego rodzaju 
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 Włodawski Klaster Energii był 
jedną z pierwszych tego typu ini-
cjatyw w Polsce i województwie 
lubelskim. Skąd pomysł i dlacze-
go właśnie Włodawa? 

Koncepcja pracy z odnawialnymi 
źródłami energii zrodziła mi się ponad 
20 lat temu kiedy pracowałem jako 
Senator RP w parlamentarnym ze-
spole ds. Restrukturyzacji Energetyki. 
Zmiany klimatu, nadmierna emisja 
CO2, susze, pustynnienie ogromnych 
obszarów, braki wody, głód i migracje 
ludności na ogromną skalę stały się 
faktem. Planeta zmienia się w zastra-
szającym tempie. Dziś już każdy to 
widzi sam.

Kilkanaście lat temu byliśmy wśród 
pionierów. Postanowiliśmy jako SIS 
rozpocząć inwestycje w OZE, w tym 
farmy fotowoltaiczne. Rozumiejąc 
co dzieje się na świecie, przewidując 
kryzys w branży energetycznej, braki 
energii, duże blackouty, czy to z po-
wodu wybuchów na słońcu i wyrzutów 
koronalnych plazmy, czy zmian kli-
matycznych i np. brak wody do chło-
dzenia reaktorów jądrowych i bloków 
węglowych, czy też zwiększającego się 
zapotrzebowania na energię zarówno 
w przemyśle jak i gospodarstwach do-
mowych wiedzieliśmy, że zmiany i to 
ogromne i szybkie są koniecznością. 

Idea klasteringu jest wyższą formą 
przemian na rynku, w tym również 
bezpieczeństwa energetycznego. Cho-
dzi już nie tylko o wytwarzanie energii 
w sposób czysty i zrównoważony. Nie 
tylko zmiany klimatu ale i wydarzenia 
takie jak wojna na Ukrainie pokazały, 
że energetyka scentralizowana, ener-

DYNAMICZNY ROZWÓJ 
SPOŁECZNOŚCI 
ENERGETYCZNYCH TO 
ZNAK CZASU

Rozmowa z Krzysztofem Szydłowskim, założycielem i liderem Włodawskiego 
Klastra Energii, prezesem zarządu Stowarzyszenia Inicjatyw Samorządowych – 
koordynatora klastra. 

getyka klasyczna oparta na wielkich 
źródłach wytwórczych, węglowych, 
gazowych ale i jądrowych jest ener-
getyką przestarzałą, niepewną (braki 
wody do chłodzenia) ale też w znacz-
nej mierze przestarzałą lub niebez-
pieczną. 

Szczególnie wojna pokazała, że wy-
starczy jedna rakieta, by pozbawić 
prądu pół województwa, a odbudowa 
jest bardzo czasochłonna i kosztow-
na. Dlatego nowoczesna energetyka 
to energetyka rozproszona, samowy-
starczalna lokalnie, samobilansująca 
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się, wyspowa bądź półwyspowa, opar-
ta na produkcji energii lokalnie i na 
miejscu konsumowana. To energetyka 
przyszłości. Owszem, sieci systemo-
we i dystrybucyjne – ale wytwarzanie 
energii z czystych technologii i rozpro-
szone na tysiące źródeł.

W przypadku Klastrów zgodnie z pra- 
wem jest to maksymalnie jeden po-
wiat, Spółdzielnia max 3 gminy. Ener-
getyka oparta na OZE jest niezależna 
zarówno od kopalin jak i łańcuchów 
dostaw. Oczywiście wszelkie zmiany 
odbywają się zawsze z dużym oporem 
i metodą prób i błędów. W polskim 
systemie myślenie o klasteringu ener-
getycznym rozpoczęło się mniej więcej 
8 lat temu. W 2017 i  2018 roku rząd 
– Ministerstwo Energii - przeprowa-
dził dwa konkursy. Spośród łącznie 
200 w dwóch konkursach wnioskują-
cych - ME wybrało najlepsze  Klastry, 
a najbardziej zaawansowane wyróż-
niło. My uzyskaliśmy certyfikat z wy-
różnieniem jako 1 z 6 Klastrów na 33 
wyłonionych ze 100 w konkursie. Do-
ceniono nasz poziom zaawansowania, 
innowacyjność i kompleksowość kon-
cepcji i rozwiązań. To też zobowiązuje 
na przyszłość. 

Klaster ustawowo ma zapewnić i zbi- 
lansować na miejscu co najmniej 40 % 
zapotrzebowania na energię. Inwesty-
cje cały czas są realizowane, a za rok 
przekroczymy 60 % zapotrzebowania. 
Do 2028 roku osiągniemy 100 % i ob-
szar Klastra włodawskiego stanie się 
w pełni samowystarczalny energetycz-
nie, zaś nadwyżki przeznaczymy na 
produkcję wodoru.

Odpowiadając na pytanie dlaczego 
Włodawa powiem tak; - z całą pew-
nością Klastry Energii powinny być 
rozwijane w pierwszej kolejności na 
obszarach uboższych w infrastrukturę 
energetyczną, gdzie budowa wieloki-
lometrowych sieci jest niecelowa ze 
względu na słaby rozwój przemysłu  
i niską gęstość zaludnienia, a więc też 
niecelowa ekonomicznie. W Polsce 
Wschodniej bilans wytwórczy energii 
do jej konsumpcji jest mocno na mi-
nusie, ok. minus 70%. Tu po prostu 
prawie nie ma konwencjonalnych źró-
deł wytwarzania energii, a zasilanie 
obecnie pochodzi głównie z Kozienic, 
z Połańca, ze Stalowej Woli. Odwiecz-
nie budowana elektrownia w Ostrołę-
ce nadal jest w powijakach – ostatnio 
zmieniono koncepcję z węgla na gaz…

Woj. lubelskie ma deficyt energii 
na poziomie dwie trzecie. W związku 
z tym niemożliwy jest rozwój woje-
wództw wschodnich bez nowocze-

snej energetyki, wielu nowoczesnych 
i niezależnych źródeł wytwarzania, 
przede wszystkim źródeł odnawial-
nych. Zwłaszcza w strefie przygranicz-
nej z takimi sąsiadami jest to ważne. 
Wojna w Ukrainie i konieczność zinte-
growania tego kraju z UE w pierwszej 
kolejności w obszarze energetycznym  
i gazowym wymaga modernizacji i roz- 
budowy zaniedbanych i przestarza-
łych energetycznych systemów dys-
trybucyjnych i przesyłowych w Polsce 
Wschodniej - i to razem jest dla nas 
ogromna szansa rozwojowa. 

Kto wchodzi w skład Włodaw-
skiego Klastra Energii? 

Klastry co do istoty są pewnego ro-
dzaju partnerstwem, w którego skład 
wchodzą przedstawiciele samorzą-
dów i w przypadku naszego klastra 
są to niemal wszystkie samorządy  
z powiatu oraz ich jednostki, w tym np. 
Włodawska ciepłownia, która właśnie 
modernizuje się z miału węglowego  
w kierunku czystej biomasy, a docelo-
wo jako elektrociepłownia biomaso-
wa, przedsiębiorcy wytwórcy energii  
z OZE – obecnie ponad 20 podmiotów 
ale też docelowo dziesiątki firm, rol-
ników itd., którzy są konsumentami 
energii, a także jednostki naukowe,  
w naszym przypadku jest to m. in Po-
litechnika Lubelska, a także instytucje 
otoczenia biznesu, firmy badawczo 
rozwojowe, informatyczne, których 
zadaniem jest stworzenie i obsługa 
inteligentnego systemu do produkcji, 
zarządzania i bilansowania produkcji  
i konsumpcji na obszarze klastra. 

Liderem Klastra jest Stowarzyszenie 
Inicjatyw Samorządowych, które ma 

od 1995 roku doświadczenie w rozwi-
janiu inicjatyw samorządowo gospo-
darczych. 

Jak Pan ocenia stan rozwoju 
społeczności energetycznych? 

Nadzieja na dynamiczny rozwój spo-
łeczności energetycznych pojawiła się 
wraz z założeniami Krajowego Planu 
Odbudowy, gdzie pierwotnie, dwa lata 
temu przewidziano 3 mld zł na rozwój 
takich inicjatyw. W strategii długofa-
lowej rządu jest przyjęta koncepcja, 
że w pierwszej fazie powstanie około 
300 społeczności energetycznych jako 
element bezpieczeństwa energetycz-
nego państwa i dywersyfikacji źródeł 
wytwórczych i ważny element sytemu 
bezpieczeństwa narodowego. Nieste-
ty do tej pory tych środków nie ma, 
a jednocześnie rząd mocno obciął te 
środki o ponad 80 % do zaledwie pół 
miliarda złotych, co w podziale na 
300 klastrów daje niewielkie, wręcz 
śladowe środki. Żeby zbudować nie-
zależność energetyczną na poziomie 
klastra trzeba przeznaczyć na różnego 
rodzaju inwestycje od kilkudziesięciu 
do nawet 200 mln. złotych, a i tak 
jest to dużo taniej niż gdyby budować 
klasyczne systemy energetyczne. Pod 
koniec roku 2022 rząd ogłosił nabory 
zarówno na wzmocnienie koncepcyjne 
społeczności energetycznych, a pilota-
żowo około 10 klastrów ma szanse na 
skromne inwestycje. Po wielu przy-
miarkach właśnie 12 września rozpo-
czyna się nabór na tą część miękką, 
czyli np. strategie klastrów. Środki są 
przewidziane na ok. 140 podmiotów. 
Jest to na pewno znaczący krok do 
przodu, bo do tej pory nikt tych kla-
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fazie transformacji energetycznej mu-
szą powstać czyste źródła wytwórcze - 
w drugiej nastąpi przestawienie całej 
gospodarki, wszystkich jej elementów, 
w tym wszelkiego transportu, ciepłow-
nictwa, itd. na wodór, który stanie się 
też magazynem energii i stabilizato-
rem systemów energetycznych.

To, co widzimy teraz w Polsce to zale-
dwie początek drogi, przed nami wiel-
kie inwestycje, typu 200-500 ha w PV, 
gdzie powstaną wielkie elektrolizery, 
magazyny wodoru, sieci jego przesyłu, 
itd. - i takie kompleksy właśnie powsta-
ją pod te cele. Transformacja jednak to 
nie tylko budowa nowych źródeł ener-
gii, to również edukacja, kształtowanie 
nowych, odpowiedzialnych postaw 
obywateli w zakresie odpowiedzialne-
go korzystania z energii. W klastrze 
włodawskim przyjęliśmy system na-
gradzania tych, którzy będą świadomie 
korzystać z energii w odpowiednich 
godzinach, którzy będą oszczędzać  
i racjonalizować jej zużycie, a nie ko-
rzystając z niej w godzinach szczytu 
otrzymają zielone tokeny wymienialne 
na określone wartości. 

Co Pan sądzi o magazynowaniu 
energii? 

Powoli magazyny energii, które do 
niedawna były bardzo drogie, zaczy-
nają tanieć. PSE przeprowadziła już 
pierwsze przetargi na lata 2027-29 
dla operatorów, którzy będą stabilizo-
wać sieci przesyłowe, rozwija się tech-
nologia magazynów przydomowych 
Na razie są to rozwiązania stosun-
kowo drogie ale na początku tak jest  
z wszystkim… Potrzeba jest matką wy-
nalazków i tu też są ogromne postępy  
i wielość rozwiązań, technologii i ma-
teriałów, które są testowane. Za kilka 
lat będą to technologie w masowej 
produkcji, a więc i tanie i w powszech-
nym zastosowaniu.

stycje w Ameryce, w Europie ale też  
w Chinach, które tylko w ciągu 5 mie-
sięcy tego roku zbudowały 65 000 MW 
w fotowoltaice. To więcej niż Niemcy 
przez 20 lat. To jest niewyobrażalna 
skala, której my tu w Polsce nie widzi-
my ale to się naprawdę dzieje i niemal 
wszędzie. 

Odnotować trzeba fakt, że na koniec 
2022 roku 95 % wniosków o przyłącze-
nie źródeł OZE było odmownych przez 
dystrybucyjne spółki państwowe  z po-
wodu braku mocy. Przebudowa linii 
na taką skalę jest zarówno technicz-
nie i szybko niemożliwa jak i nieeko-
nomiczna. W sierpniu uchwalone 
przepisy w zakresie cable pooling-u, 
czyli możliwości współdzielenia mocy 
przez rożne źródła wytwórcze jak PV  
i wiatr - to jest świetne i potrzebne 
rozwiązanie. Dalej kwestie budowy 
linii bezpośrednich od wytwórcy do 
konsumenta, czy liberalizacja tzw. 
ustawy wiatrakowej w zakresie od-
ległości od zabudowań - to kolejne 
dobre i od lat oczekiwane, bo bloku-
jące rozwój OZE rozwiązania. Także  
w końcu traktowanie przez operato-
rów OSD (u nas PGE) magazynów 
energii jako urządzeń wspierających  
i odciążających systemy dystrybucyj-
ne, a nie jako kolejne źródło wytwórcze 
(sic!) pozwolą podwoić moc wytwórczą 
OZE przyłączoną w następnych latach 
– bez ponoszenia niemal żadnych do-
datkowych kosztów w sieci. Polska jest 
w tej chwili ogromnym placem budo-
wy, gdzie inwestują nie tylko firmy 
polskie ale i z całego świata. 

Zapotrzebowanie na energię 
stale jednak wzrasta. - 

W czerwcu na konferencji poświę-
conej energetyce wiatrowej usłysza-
łem, że zapotrzebowanie na energie, 
w ciągu najbliższych kilkunastu lat 
wzrośnie kilkukrotnie. W pierwszej 

strów w żaden sposób nie wspierał fi-
nansowo. Dotychczasowa działalność 
jest oparta wyłącznie na środkach 
członków klastra -  co dla klastrów, 
które funkcjonują od kilku lat to był 
naprawdę wielki wysiłek. 

Włodawski Klaster jest przygotowa-
ny, by złożyć aplikację również na tę 
część inwestycyjną, choć jest to zale-
dwie mały fragment potrzeb, to zwa-
żywszy, że mamy już kilkanaście MW 
w źródłach fotowoltaicznych, bioga-
zowniach, przebudowaną włodawską 
ciepłownię, a także planowane ma-
gazyny energii i wiatraki – to razem 
sprawi, że za 3 lata nasz Klaster będzie 
samowystarczalny na poziomie 60-
70 %. Mamy więc szansę stać się jed-
nym z najnowocześniejszych klastrów  
w Polsce, i oby nikt w tym nam nie 
przeszkodził to damy radę…

Pamiętajmy też, że powiat włodaw-
ski jest powiatem graniczącym z Ukra-
iną, a energetyka ukraińska po wojnie 
ma być oparta właśnie na OZE. Jest 
więc szansa, że będziemy mogli być 
partnerem do wdrażania projektów 
pilotażowych u naszych sąsiadów. 
Mówi się też, że energetyka ukraińska 
będzie po wojnie najnowocześniejszą 
na świecie. 

Czy rozwiązania legislacyjne  
w dziedzinie klasteringu energe-
tycznego nadążają za rozwojem 
zmian w energetyce? 

Do niedawna był ogromny zastój 
jeśli chodzi o polskie prawodawstwo 
w tym zakresie. Jednak ten rok przy-
niósł zrozumienie sytuacji w rządzie  
i w efekcie w ustawach przyjętych 
przez Sejm RP. Zmiany klimatycz-
ne są tak szybkie, że mówi się wręcz 
już o gotowaniu się planety - widać, 
że świat w ogromnym tempie idzie  
w kierunku rozwoju energetyki odna-
wialnej. Spójrzmy na ogromne inwe-
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Czy po liberalizacji ustawy od-
ległościowej widać większy ruch 
w energetyce wiatrowej?

W sektorze lądowym rzeczywiście 
doszło do przełomowego zastąpienia 
niesławnej zasady 10h, obowiązującej 
od 2016 r., nową normą odległościo-
wą z limitem 700m. Po 7 latach cał-
kowitej blokady branża wiatrowa ma 
możliwość rozwoju choć części pro-
jektów, które są objęte MPZP i nowe 
inwestycje będą mogły powstawać. 
Firmy już ruszyły w teren, aby reali-
zować nowe projekty. Zmiana przepi-
sów naturalnie zwiększyła ruch w tej 
branży, jednak naszym zdaniem pol-
ska gospodarka powinna wykazywać 
jeszcze większą intensyfikację działań 
w zakresie rozwoju energetyki wiatro-
wej, jednak ta nadal jest ograniczana 
obowiązującym prawem.  

Jak Pan widzi szanse na wdro-
żenie tzw. cable pooling ?

Biorąc pod uwagę rosnące zapo-
trzebowanie na zieloną energię, co-
raz mocniej wybrzmiewa problem 
rosnących ograniczeń, które dotyczą 
warunków przyłączenia do sieci ko-
lejnych projektów. Rozwiązaniem 
jest właśnie tzw. cable pooling – idea 
współdzielenia infrastruktury ener-
getycznej pomiędzy farmy wiatrowe 
i słoneczne. To duży skok dla rozwo-
ju OZE w Polsce, co przełoży się na 
znaczące zwiększenie bezpieczeństwa 
energetycznego kraju. Przyspieszy 
też inwestycje w nowe źródła, któ-
re uzupełnią dotychczas istniejące, 
a na poziomie lokalnym zapewni 
odpowiednią podaż zielonej energii 
dla miejscowego przemysłu. To roz-
wiązanie sprawdza się już w Danii  
i Holandii, teraz może przynieść ko-
rzyści także w Polsce. Przepisy o ca-
ble poolingu zostały dodane niedaw-
no do najnowszego projektu ustawy  
o OZE. 

Mam wrażenie, że ostatnio 
polską energetykę wiatrową 
zdominowały projekty offshoro-
we....

Rzeczywiście pierwsze projekty of-
fshorowe w Polsce budzą duże zainte-
resowanie, zarówno inwestorów jak i 
mediów, dlatego jest to głośny temat 
i nic w tym dziwnego. Pomimo, że 
Polska nie wytwarza jeszcze energii 
z morskich farm wiatrowych to jest 

to jeden z większych i ważniejszych 
projektów w polskiej gospodarce. 
Do tej pory udało się ustalić ambitne 
cele dla morskich farm wiatrowych 
w PEP2040, uchwalić plan zagospo-
darowania obszarów morskich czy 
uchwalić dedykowaną ustawę promu-
jącą wytwarzanie energii elektrycznej 
z morskich farm. Zostało przyznane 
także wsparcie dla 7 projektów I fazy 
o łącznej mocy 5,9 GW oraz przepro-
wadzone zostało 11 postepowań roz-
strzygających dla projektów II fazy 
o łącznej mocy 5,8 GW. To milowe 
kroki w kierunku rozwoju energetyki 
wiatrowej na morzu w Polsce. 

Jak Pan ocenia zainteresowa-
nie międzynarodowych koncer-
nów inwestowaniem w energe-
tykę wiatrową w Polsce?

Projekty wiatrowe w Polsce przy-
ciągają wiele zagranicznych firm, 
szczególnie projekty morskich farm 
wiatrowych ze względu na doskona-
łe warunki wietrze na wodach Morza 
Bałtyckiego. Nasze morze ma bardzo 
dobre warunki wietrzne i lokalizacyj-
ne, a do tego stosunkowo płytkie wody 
(Bałtyk jest najpłytszym morzem na 
świecie, jego średnia głębokość to 
około 55m). Polska posiada jeden  
z największych potencjałów w Re-
gionie Morza Bałtyckiego i ma szan-
sę stać się liderem sektora morskiej 
energetyki wiatrowej w tym regionie. 
Nie zapominajmy jednak, że pomimo 
dużego zainteresowania międzynaro-
dowych podmiotów, rozwój morskich 
elektrowni wiatrowych stanowi szan-
sę dla rozwoju lokalnego łańcucha do-
staw oraz budowy nowego, innowa-
cyjnego sektora gospodarki w naszym 
kraju. Realizacja potencjału MEW 
pozwoli na powstanie i utrzymanie ty-
sięcy innowacyjnych, dobrze płatnych 
miejsc. 

Jak magazynować energię z 
wiatru?

Zmienność występowania wiatru 
oraz okresowość zapotrzebowania 
na energię elektryczną powodują, że 
istnieje konieczność prowadzenia 
badań nad efektywnym magazyno-
waniem energii elektrycznej Warto 
zaznaczyć, że magazynowanie energii  
z odnawialnych źródeł energii ma sens 
tylko wtedy, gdy wytwarzamy nad-
miar tej energii. Przy obecnym sta-
nie polskiego miksu energetycznego, 
musimy mocno zweryfikować udział 

OZE w stosunku do konwencjonal-
nych źródeł energii tj. węgla, który 
nadal jest głównym źródłem energii 
w Polsce. Inwestycje w magazyny do-
datkowo zdynamizują rynek zielonej  
energii.

Czy jest szansa, by polskie 
ustawodawstwo odpowiedziało 
na popyt w zakresie inwestycji w 
magazyny energii?

Dzięki wykorzystaniu magazynów 
energii możemy zabezpieczyć funk-
cjonowanie sieci elektroenergetycz-
nej, a także ograniczyć niestabilny 
charakteru odnawialnych źródeł 
energii. Co więcej, magazyny energii 
pozwalają zaoszczędzić na zakupach 
energii elektrycznej wykorzystując 
do jej produkcji własne odnawialne 
źródło energii. Nowelizacja Prawa 
energetycznego umożliwia wyda-
wanie przez operatorów systemów 
elektroenergetycznych poleceń ogra-
niczenia pracy lub wyłączenia jedno-
stek wytwórczych w postaci instalacji 
fotowoltaicznych i elektrowni wia-
trowych. Zastosowanie magazynów 
energii pozwoliłoby na przyłączenie 
tych instalacji, mimo okresowego 
występowania ryzyka przeciążeń. To 
z kolei przełoży się na zmniejszenie 
liczby wydawanych odmów przyłą-
czenia do sieci. Ważnym elementem 
jest również wprowadzenie usług ela-
styczności świadczonych przez użyt-
kowników systemu. Magazyny ener-
gii stanowią doskonałe narzędzie do 
świadczenia usług elastyczności.

Czy województwo lubelskie ma 
szanse na większą dynamikę in-
westycji wiatrowych?

Województwo lubelskie posiada 
jedne z najlepszych warunków wietrz-
nych w Polsce. Oznacza to ogrom-
ny potencjał dla nowych projektów 
wiatrowych. To ogromna szansa dla 
lokalnych samorządów oraz społe-
czeństw. Gminy mogą liczyć na wpły-
wy z podatku od nieruchomości. Są 
to często środki przeznaczane jako 
wkład własny podczas ubiegania się  
o środki unijne do realizacji inwestycji 
ważnych dla lokalnych społeczności, 
tj. kanalizacje, drogi, środki kultury 
czy szkolnictwa. Realizacja projektów 
wiatrowych to dobry kierunek dla za-
pewnienia bezpieczeństwa lokalnego 
oraz ogólnokrajowego.

Rozmawiał Joanna Kowalska
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Jak aktualnie prezentuje się 
struktura produkcji energii  
w Polsce, biorąc pod uwagę OZE. 

Według danych udostępnionych 
przez Instytut Energetyki Odna-
wialnej, w 2022 roku Polska była 
drugim co do wielkości rynkiem fo-
towoltaicznym w Europie pod wzglę-
dem inwestycji. Pod koniec 2022 
roku zainstalowana moc fotowoltaiki 
przekroczyła 12,4 GW. Oznaczało to 
rekordowy przyrost, bo aż o 4,7 GW 
w stosunku do roku 2021. Aż o 40% 
wzrosła też liczba instalacji prosu-
menckich. Całkowita ich moc zainsta-
lowana wyniosła pod koniec roku 9,3 
GW. Dane przekazane przez ten In-
stytut wskazują, że pod koniec I kwar-
tału tego roku moc zainstalowana 
instalacji fotowoltaicznych przekro-
czyła 13 GW, z czego 74% to instalacje 
prosumenckie, 21% stanowią małe in-
stalacje o mocy do 1000 kW, a 5% to 
farmy fotowoltaiczne.

Jakie są prognozy na najbliż-
szy czas. 

Według prognoz w kolejnych la-
tach nastąpi wzrost zainstalowanej 
mocy szczególnie w przypadku farm 
fotowoltaicznych. Rozwój ten może 
być ograniczony jedynie przez zdol-
ności przyłączenia do sieci. Mimo to  
w 2023 roku przewidywany jest kolej-
ny rekord w zakresie przyrostu mocy 

fotowoltaiki. Zakłada się, iż pod ko-
niec roku moc ta może wynieść około 
18 GW, a ogólny przyrost może prze-
kroczyć 6 GW. Prognozy ukazują też, 
że w 2023 roku obroty handlowe na 
krajowym rynku fotowoltaicznym 
mogą wynieść nawet około 29 mld zł, 
a wartość inwestycji może plasować 
się na poziomie 20 mld zł. Pod koniec 
2025 roku moc elektrowni fotowolta-
icznych w kraju może wzrosnąć do 26 

Rozmowa z Piotrem 
Packiem, prezesem 
i współwłaścicielem 
spółki Zielona 
Energia

RYNEK ROZWIJA SIĘ W STRONĘ 
ENERGETYKI ROZPROSZONEJ
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tem otwartość, współpraca i rzetelne 
rozwiązywanie problemów.

Jakie są plany rozwojowe spół-
ki Zielona Energia? 

W tym momencie skupiamy się 
cały czas na instalacjach fotowolta-
icznych – przemysłowych i domo-
wych. Powiększamy nasze zaplecze 
inżynierskie, ponieważ coraz większe 
instalacje przemysłowe wymagają 
wykwalifikowanej kadry projekto-
wo-technicznej. Rynek dużych in-
stalacji powiększa się i w tym upa-
trujemy duże możliwości oraz część 
dalszej działalności firmy. Idziemy też  
w kierunku promocji zmiany insta-
lacji grzewczych z tradycyjnego spo-
sobu - na elektryczny, czyli m.in. – 
pompy ciepła i rozwiązania typu maty 
grzewcze i promienniki podczerwieni. 
Oczywiście wspomniana elektromo-
bilność i instalacje do ładowania aut 
elektrycznych. To wszystko promuje-
my i wspieramy, ponieważ nadal duża 
część społeczeństwa nie do końca wie-
rzy w zmiany i nie rozumie potrzeby 
ukierunkowania się na energetykę 
opartą na odnawialnych źródłach.  
O tym nadal mówi się za mało, a jest 
to przecież proces nieunikniony, któ-
ry właśnie się odbywa.

Rozmawiał Marcin Jaszak/
Kurier Lubelski

Fot: Zielona Energia, pexels.com

GW. Jeśli tak się stanie branża foto-
woltaiczna, będzie jednym z ważniej-
szych sektorów polskiej gospodarki.

Brzmi optymistycznie. Jak re- 
alnie wygląda ta sytuacja z pun- 
ktu widzenia jednej z najwięk-
szych firm w regionie zajmują-
cych się instalacjami fotowolta-
icznymi?

Ten trend wzrostowy widać wy-
raźnie, również w naszym regionie. 
Bardzo dobrze, że rynek rozwija się  
w stronę energetyki rozproszonej, 
która zapewnia bezpieczeństwo kra-
jowego systemu elektroenergetycz-
nego. System ten jest aktualnie nadal 
scentralizowany i awaria pojedynczej, 
dużej jednostki wytwórczej skutkuje 
podniesieniem cen energii, co rzu-
tuje na wysokie ceny w najbliższych 
latach. Energetyka rozproszona jest 
odporna na tego typu zawirowania. 
Miks energetyczny kraju powinien iść 
w kierunku OZE z przewagą instalacji 
prosumenckich. Zatem biogazownie, 
które mają duży potencjał, energia  
z wiatru oraz ze słońca i przede 
wszystkim magazynowanie tej energii. 
Wówczas będziemy odporni na awarię 
dużych jednostek wytwórczych.

Przejdźmy do tematu Top me-
nedżera. Firma Zielona Ener-
gia działa od 2018 roku. O tego 
czasu wypracowaliście sobie 
renomę jednego z ważniejszych 
graczy na lubelskim rynku OZE. 
Jaka jest historia firmy? 

Na początku były instalacje foto-
woltaiczne. Później po pewnym czasie 
zaczęliśmy montować pompy ciepła. 
Zaraz po tym weszliśmy na większą 
skalę w magazyny energii. A dziś roz-
wijamy temat całej infrastruktury do 
aut elektrycznych, zarówno domowej 
jak przemysłowej. 

Najważniejsze w naszych usługach 
jest to, że działamy kompleksowo,  
a w pracy kierujemy się przede wszyst-
kim indywidualnym podejściem do 
klientów. Dogłębna analiza każdego 
przypadku pozwala nam odpowied-
nio dobrać rozwiązania dla każdego 
klienta. Wykonując projekt inwestycji, 
bierzemy pod uwagę wiele aspektów,  
w tym warunki lokalne, potrzeby klien-
ta i jego możliwości finansowe. Chcąc 
zadbać o komfort klienta, zawsze 
przygotowujemy dokładny kosztorys 
i szczegółowy projekt techniczny. Po-
zwala to klientowi zapoznać się z wyglą-

dem i parametrami, a także ostateczną 
ceną inwestycji. Obok projektowania 
zajmujemy się także pozyskiwaniem 
dotacji na inwestycje. Indywidualnie 
dobieramy dotację najkorzystniejszą 
dla klienta oraz przeprowadzamy przez 
całą procedurę dotacyjną. Zajmujemy 
się również montażem, podłączeniem 
do instalacji domowej, przyłączeniem 
do sieci i co ważne – późniejszym ser-
wisem. W swojej ofercie mamy rów-
nież pompy ciepła, ładowarki do aut 
elektrycznych, czy magazyny energii. 
W odpowiedzi na potrzeby inwestorów 
stale poszerzamy portfolio naszych 
produktów i usług.

Jakie warunki należy spełnić 
i jakie cechy warto posiadać, by 
osiągnąć sukces w biznesie?

W mojej ocenie otwartość. Otwar-
tość na zmiany i szybka reakcja na 
zmieniające się warunki rynkowe. 
Po drugie współpraca z ludźmi i po-
dejmowanie decyzji na podstawie 
rozmów z nimi, ponieważ pracowni-
cy bardzo często mają cenne uwagi. 
Niezwykle istotna jest też rzetelność 
i niechowanie głowy w piasek w sytu-
acjach kryzysowych i w obliczu poja-
wiających się problemów. Nie sposób 
zrobić wszystkiego dobrze, zawsze 
jest możliwość pomyłki, lecz naj-
ważniejsze jest rozwiązywanie tych 
problemów, a tym samym dbanie  
o renomę i wiarygodność firmy. Za-



Program Konferencji Energia dla Lubelskiego

9.30 – 10.00 – rejestracja i networking
10.00 – 10.05 – rozpoczęcie Konferencji i powitanie gości
10.05 – 10.20 – Marszałek Województwa Lubelskiego Jarosław Stawiarski – Prezentacja 
Strategii Energetycznej Województwa Lubelskiego
10.20 – 10.35 – wystąpienie przedstawiciela Ministerstwa Klimatu i Środowiska
10.35 – 10.50 – wystąpienie – Artur Soboń, sekretarz stanu w Ministerstwie Finansów
10.50 – 11.05 – wystąpienie przedstawiciela Ministerstwa Aktywów Państwowych
11.05 – 11.20 – polityka Ministerstwa Klimatu i Środowiska w zakresie OZE - Łukasz 
Tomaszewski, dyrektor Departamentu Odnawialnych Źródeł Energii w Ministerstwie 
Klimatu i Środowiska
11.20 – 12.40 – Blok OZE
11.20 – 12.00 – Rewolucja czy ewolucja – jak realizować ekologiczną 
transformację energetyczną?

• aspekty ekologiczne, społeczne i ekonomiczne OZE
• ramy i regulacje prawne w zakresie OZE
• finansowanie projektów w zakresie OZE
• bezpieczeństwo energetyczne w sektorze OZE
• OZE – nowe trendy, technologie i innowacje
• cyfryzacja i automatyzacja w zakresie OZE
• najlepsze praktyki w zakresie projektów OZE

Uczestnicy panelu:
- Kasjan Wyligała, prezes zarządu LW Bogdanka S.A.
- Jarosław Kwasek, prezes zarządu PGE Dystrybucja sp. z o.o.
- Jacek Lis, wójt gminy Żółkiewka,
- Tomasz Guzowski, OX2
- Sylwester Bogacki, Akademia WSEI
- Piotr Pacek, prezes zarządu Zielona Energia sp. z o.o.

Moderator:
- Michał Niewiadomski

12.00 – 12.40 – Społeczności energetyczne – Współpraca podstawą zielonej 
transformacji

• klastering w energetyce
• energetyka rozproszona a zielona transformacja
• spółdzielnie energetyczne – podstawy prawne
• finansowanie społeczności energetycznych
• współpraca samorząd lokalny – biznes

Organizator: Współorganizatorzy:

Towarzystwo
Mediów Lokalnych



Uczestnicy panelu:
- Daniel Raczkiewicz, Krajowa Izba Klastrów Energii
- Ryszard Rabiega, prezes zarządu Bio Power sp. z o.o.
- Andrzej Romańczuk, starosta powiatu włodawskiego, Włodawski Klaster Energii
- Paweł Kudrel, starosta powiatu kraśnickiego, Kraśnicki Klaster Energii
- Marek Neckier, dyrektor LAWP

Moderator:
- Michał Niewiadomski

12.40 – 12.55 – Fotokatalityczna produkcja wodoru i jej znaczenie w osiągnięciu 
neutralności klimatycznej – dr inż. Kamil Czelej Politechnika Warszawska
12.55 – 13.40 – Blok Wodór

• wodór jako nośnik energii i paliwo przyszłości
• aspekty ekonomiczne i ekologiczne gospodarki wodorowej
• wodór jako sposób magazynowania energii a nie jej źródło
• potrzeba magazynowania energii w wodorze (sezonowość i niestabilność produkcji 

energii z systemów fotowoltaicznych i turbin wiatrowych, alternatywa dla baterii 
litowo-jonowych)

• sposoby magazynowania energii w wodorze (sprężony wodór, ciekły wodór,  
w wodorkach metali, w cieczach, dorobek polskich naukowców w tym obszarze)

• stacjonarne i mobilne magazyny wodoru, stacje tankowania wodoru jako paliwa dla 
pojazdów i statków

• produkcja zielonego wodoru (elektroliza wody zasilana energią z OZE)
• wykorzystanie zielonego wodoru w produkcji przemysłowej (przykład Azoty Puławy)
• szanse dla Lubelszczyzny związane z inicjatywami wodorowymi rozpoczętymi w 

Polsce  
i Unii Europejskiej

• Klaster Lubelska Dolina Wodorowa (misja i praktyczne aspekty funkcjonowania)
Uczestnicy panelu:

- Mariusz Sagan – dyrektor Wydziału Strategii Urzędu Miasta Lublin
- dr inż. Karol Ćwieka – Politechnika Warszawska
- dr inż. Arkadiusz Małek, Klaster Lubelska Dolina Wodorowa
- Konrad Kamienicki, QiuckerSim
- Szymon Płoński, dyrektor Biura Transformacji Programu Energetycznego ARP

Moderator: 
- Jakub Kajmowicz, Klaster Lubelska Dolina Wodorowa

13.40 – 14.30 – Zielony Transport Zeroemisyjny
• innowacyjne rozwiązania technologiczne, organizacyjne i logistyczne dotyczące 

ładowania pojazdów elektrycznych
• ograniczanie i unikanie emisji liniowej
• eko mobilność – transport miejski na miarę XXI wieku
• OZE i transport – zalety, słabości, postępy, rokowania
• odpowiedź nauki i biznesu na zeroemisyjne wyzwania klimatyczne – perspektywa 

lubelska
Uczestnicy panelu:

- Tomasz Fulara, prezes zarządu MPK Lublin sp. z o.o.
- Mariusz Chudoba, prezes zarządu Chełmskich Linii Autobusowych sp. z o.o.,
- Jakub Banaszek, prezydent Miasta Chełm

Moderator: 
- prof. inż. Jacek Czarnigowski, Politechnika Lubelska

14.00 – 15.00 – spotkanie networkingowe
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